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„NOWY SWIAT"

Ten zawsze go czyta

CENA 3 CENTY

Komisarz Ligi Narodów korzy się przed Polska

› POLSKA 1 PARSTWA NADBAETY-
  
Czy będzie gorzej?(Opinj@ prof. Zygmunta Herynga, wybitnego socjologa i eko-nomisty, autora szeregu dzieł naukowych)

 

(Napisał dla N. ata Tadeusz W. Długoszowski) - KRYZYS W PRZEMYŚLE- Co profęsor sądzi o zażegnaniu kryzysu w przemyśle?- przemyśle opiera się na braku środków obiego-wych, a zaradzić temu należałoby w sposób następujący. Chodzi0 kredyty. Fatalność sytuacji polega na tem, że głównym finan-sistą powinienby być Bank Polski, który umyślnie skrępował sięustawą uniemożliwiającą szerszą działalność kredytową. Za-miast wzorować się na tradycjach dawnego Banku Polskiego,który odegrał niezmiernie doniosłą rolę w życiu Polski - dzi.siejszy Bank Polski wziął sobie za wzór ustawy banków emisyj-nych zachodnio-europejskich, które powstały w normalnych wa-runkach, a my przecież żyjemy w nienormalnych.Uważam, że konieczną rzeczą byłoby pożyczki

 

Nie myślał: podawać w wątpliwość jpraw Polskiw Gdańsku |Nie nakazywał senatowi Gdańskiemu usuwania polskich. skrzynek pocztowych +(Polska AgeneWARSZAWA, 22 stycznja Telegraficzna)ia. - Wysoki komisarz LigiNarodów w Gdańsku w sprawozdaniu przesłanem sekre-tarzowi Rady Ligi Narodów, usprawiedliwia się pokornie- że nie miał zamiaru poddawać w wątpliwość praw Pol.ski do wprowadzenia w Gdańsku polskich skrzynek pooz-towych. 'Butny komisarz Ligi Narodów, usprawiedliwiającswoje postępowanie, tłumaczy się, iż działa tylko w myślprerogatyw przysługujących jego urzędowi, co dowodzifakt, iż nie upoważnił senatu gdańskiego do usunięciapolskich skrzynek pocztowych dopóki spór nie zostanierozstrzygnięty, w obawie, by odpowiedzialność za wyko-nanie swoje nie składać na senat gdański. zagranicznej - i to nie przez państwo lecz przez solidarną grupęprzemysłowców pewnej gałęzi. Gdyby jednak"państwo nie poszłona tę drogę, to powinnoby udzielić szerokiego kredytu kilkolet-niego na warunkach stałej kontroli w zakresie użycia tych kre-dytów. Kredyty powinny być udzielane nie w gotówce, lecz wfor-mie Rredytu poręczającego za zobowiązaniem danej firmy. Mu-sieliby być stali kontrolerowie, przynajmniej w największem przed-siębiorstwie każdej gałęzi.STAŁOŚC (STABILIZACJA) ZŁOTEGO- Kwestja stabilizacji naszego pieniądza - powiada prof.Heryng - jest tylko pozornie rozwiązana, Tam, gdzie niema wy-miany na złoto albo nieograniczonej wymiany cząstkowej (teorjaprof. Herynga, której poświęcimy uwagę osobno) - tam o stabi-lizacji nie może być mowy.Obecnie zachodzi taki fakt. że Bank Polski rozporządza takznaczną stosunkowo ilością walut zagranicznych, że wobec sła-bego popytu na te waluty wskutek słabego importu i eksportu.- Bank Polski jest narazie w stanie pokryć każde zapotrze-bowanie - po ustalonym przez się kursie 5.1814 za dolara, alekurs ten nie jest wyrazem zaufania zagranicy do stałości naszychstosunków finansowych, gospodarczych, politycznych - i utrzy-mać się może tak długo - dopóki eksport u nas będzie tak słaby,jak dotychczas, Z chwilą jednak, gdy ze wzmożonym eksportempojawi się większa ilość złotych na giełdach europejskich - wów-czas dla zagranicznych posiadaczy tych złotych wyłoni się pytanie:ile ten złoty polski jest wart? A odpowiedź wtedy będzie zależałavd ogólnego stanu gospodarczegd i od czynników politycznych.Jest rzeczą wątpliwą, czy wypadnie ona pomyślnie. .4 Grabskiego Wł. jest, że opanował narazie spekulacjęAle tylko tyle. Żadne jednak z ujemnych następstwwaluty, jako to: drożyzna produktów, kryzys przemy-słowy, drożyzna kredytu, bezrobocie, co do których przypuszcza-no mylnie, że zostaną usunięte wraz z ustaleniem waluty -- trwa-ją nadal nietylko w poprzedniej, lecz we wzmożonej sile.JAK ZWALCZYC DROZYZNE?-- Jak zwalczać? Oczywiście nie represjami, lecztakich środków zapobiegawczych, jakpust’anowienleprlgnfiglllocv);
każdej gałęzi przemysłu i handlu „Chodzi o kontrolerów,

-

którzy
spra'wdzflllby kalkulację handlowo-fabryczną nie na podstawie ze-
znań osobistych właścicieli (zawsze falszywych!), lecz na pod-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

ALJANCI ODPOWIAbAJĄ ODMOWNIE NA NOTE
, NEMIECKA *

W sprawie przedłużenia okupacji Ruhr
SENAT STANU DAKOTA

PRZECIW PRAWU 0
OCHRONIE DZIECI

PIERRE, S. D., 22 styernia.-

  

 

PARYŻ, 22 stycznia. - Rada«nbasadorów postanowiła odpo-wiedzieć na istotną notę niemiec-
ką w sprawie przedłużenia oku-pacji aljanckiej kolońskiego przyczółku mostowego, podając jako
powód poszczególne wypadki na-
ruszgnia wersalskiego traktatu

pokoju, przez gromadzenie taj-

nych zapasów broni i amunicji,

oraz potajemne organizowanie ar

mji ochotniczej przy pomocy taj»

nych biur rekrutacyjnych i pod-

stepme powiększanie dozwolonej
Niemcom 10,000 armji obrony

krajowej do liczby 600,000 prz

przyjmowanie do jej szeregów re-

krutów, których władze wojsko-

we po kilkunastotygodniowych

ćwiczeniach, usuwały z szeregu,

jako niezdolnych w chwili, kie-
dy już zostali dostatecznie wy-

ćwiczeni.

  

Senat stanu Południowej Dakoty

odrzucił dzisiaj 35 głosami prze-

ciw 6 poprawkę do konstytucji

federalnej, przewidującą ochronę

pracy dzieci, zatwierdzoną uprze-

dnio przez legislaturę stanową.
f

DOVER, Del., 22 stycznia. -
Legislatura stanu Deleware u-

| chwaliła jednogłośnie z senatem
z iwspńlną rezolucję, przewidującą

ndr_zucenie poprawki do konsty-

| tucji federalnej o ochronie prawa
dzieci,

 

Pamiętajcie o Komitecie Im.

Józefa Piłsudskiego
 y-

a ® & .

Korespondencje własne „Nowego Świata |
 

SOBOTA, 24-G0 STYCZNIA /

„PRZEMILCZANIE 1 KRZYKI NIE W PORE"

pisze E, WARZYCKI z Krakowa

W PONIEDZIAŁEK, 27-G0. STYCZNIA

 

| gotująca się pod powierzchnią bu

 

NIEZWYKŁY ZWROT W SPRAWIESPŁATY MĘ-

DZYALJANCKICH DŁUGÓW WOJENNYCH

Jeżeli aljanci żądają zwrotu pieniędzy, muszą przyznać

Francji odszkodowania za ciężkie straty
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Nowy kanclerz Luther

zapewnia Francję o po-

kojowem stanowisku

   

PARYŻ, 22 stycznia. - No-

wy kanclerz Niemiec wexpose,
wygłoszonem w parlamencie,

odnośnie kierunku polityczne-
go, jakiego ma zamiar się trzy-

mać podczas swych rządów

między innemi wyraził przeko-

nanie, iż Niemcom nie pozo-
staje nie innego, jak zawrzeć

specjalny ›układ: militarny -

gwarantujący obydwom państ-

wom wzajemne bezpieczeństwo

Powyższa deklaracja w ex-

pose nowego kanclerza wywo-

łata konsternację wśród monar

chistycznych posłów parlamen

Liu.
 

 ; -- L
PARYŻ, 22 stycznia, - Długo r

GROŻBA GENERALNEGO

 

 

rza wsprawie spłaty długówwo- STRAJKU W ZAGŁĘBIU

Pansaypasthge Mo. WĘGLOWEM MINĘŁA

tn ze stronnictwa Poincare'go o- |

 

iadezył publicznie w imieniu

swego stronnictwa, iż jest nie-

sprawiedliwem żądać od Francji

spłaty długów wojennych, dopó-

ki państwa aljanckie po pierwsze

nie dostarczą Francji przyrzebzo-
nych gwarancyj, następnie nie da

dzą rekompensaty za ustępstwa,

poczynione innym aljantom pod-

czas układania wersalskiego trak-

tatu pokoju, wreszcie nie przy-
znają odpowiedniego odszkodowa

nia, jakie poniósł naród frantu-
ski wobronie innych państw, sta

wiając sam jeden opór gigantycz,

nym armjom niemieckim,

Premier Herriot, dając wyraz
urzędowej zgody na deklarację

posła Martina, oświadczył, iż jest

ona sprawiedliwa nietylko ze stro

ny stanowiska francuskiego, ale

ze stanowiska międzynarodowego

„Jeżeli Ameryka i Anglja na-
fegajq, by Francja zapłaciła na-

leżne im długi, muszą sobie u-

przytomnić, co same są*dłużne.

Francji.

Francja niema zamiaru odma-

wiać zapłaty długów, ale będzie

żądać odszkodowania za poświę-

cenia, których się nie da obliczyć

na pieniądze.

Francja straciła 1,500,000 naj-
lepszych. swych obywateli. Ame-

ryką straciła ich tylko 49,000. -

Francja musi dostać odszkodo-

wanie za ustępstwa, do których

została zmuszona przy zawiera»
niu wersalskiego traktatu: poko-

ju, jak również za paktbezpie-

czeństwa przed niesprowokowa»

nem atakiem ze strony Niemiec,

który został podpisany, & nieza-

twierdzony przez St. Zjedn: i An-

Delegaci poszczególnych lo-

kali unijnych opowiedzieli

się przeciw strajkowi

WILKES-BARRE, 22 stycznia.

- Grożący strajk 70,000

ków w pierwszym dystrykcie za-

głębia twardego węgla, został od-

wróony, gdy delegaci 93 górni-

czych lokali unijnych wypowie»

dzieli się przeciw strajkowi.

Zożegnanie strajku nastąpiło
dzięki energicznej prośbie przed-

stakiciela wykonawczego komite
tu górniczego Neil Ferry'ego, któ-

ry wzastępstwie przewodnicz

go Levisa, zdołał przekonać gór-

ników, że strajk byłby zlama-

niem kontraktu, a pozatem na-

raziłby społeczeństwo na brak o-
pału podczas miesięcy zimowych.

Przedstawiciel -wykonawczego

komitetu zapewnił górników, że

komitet wykonawczy przedstawi
wszystkie zażalenia górnikówsta

nowemu wydziałowi polubowne

mu dla zaspokojenia żądań gór-

niczych. -

 

„!Saduewski na audjencji
u :Mussoliniego

RZYM, 22 stycznie. - Przed swym
wyjazdem zo stolfcy Wloch, gdzie
sjędził klika dni dafge koncerty Pa-
derewski został przyjęty przez dykta-
tora Mussoliniego na półgodzinnej
sudjencji.
Starania Padorowskiego uzyskania

audjencji u król Emanuela spetzly
na niczem, ponieważ Paderewski po-
starat się poprzednio o audjencję u
papieża, co się sprzeciwia prawom
etykiety na włoskim dworze:
skim.
 Premjer Herriot po pri

niu posła Martina zabrawszy głos
podziękował mu za przypomni
nie przed forum świata poświę-
ceń Francji. Francja-ma moral.
ne prawą żądać tego wszystkiego,
co wyszczególnił poseł Martin, a-
żeby mogła zagoić swoje rany, pol
niesione w obronie swych przy-
jaciół, u
Na żądanie premiera Herriota,

parlament uchwalił, by przemó-
wienie posła Martina zostało o-
głószone w całej Francji przez
plakaty, jako urzędowe oświad-
czenie narodu francuskiego w
sprawie francuskich długów wo-
jennych.

Farmerzy amerykańscy prze-

ciw komunistom

ST. PAUL, 21 stycznia, - ›Partja
Amerykańskich Farmerów Fian-nna

ot'Farmers Party wykluczyła ze swe-

go. kpmunistyerng. Workers

Party ot America jak stwierdza de-

klaracja Federation ot Farmers, Par

( ty ogłoszona przez przewodniczącego

Williama Mahoney.. Komunitel «me-

Albanja ogłoszoną re-

publiką w miejsce nie-

określonej monarchii

RZYM, 22 stycznia, - Naro-

dowe Zgromadzenie albańskie

uchwaliło jednogłośnie ogłosić

Albanje republiką w miejsce

dotychczasowego niewyraźne- |.}

go ustróju monarchicznego,

jak donoszą wiadomości otrzy-

mane dzisjaj z Tirany:

+ »

'I. Albanja od czasu jej powsta-

nia jako niepodległego państ-

wą, była właściwie królestwem

bez króla, który uciekł z Alba-

nji po wybuchu wojny świa-

towej. Po ucieczce króla Wie-

da, rządy sprawowali liczni re-

genci, którzy nawzajem zacie-

kle się zwalczali. Naród albań-

ski, pragnąc usunąć powód do

wewnętrznych walk zażądał od

swych przedstawicieli zniesie

nia ustroju monarchicznego i

ogłoszenia Albanji republiką,

jak donoszą wiadomości -na-

   

ZE ŚWIATA

\

5 ZAWARŁYUKŁAD OBRONNY

KTORYZABEZPIECZY POKÓJ

W ŚRODKOWEJ EUROPIE

Przez obronę istniejących traktatów przed intry-

gami i machinacjami wrogów

(Polska Agencja Telegraficzna)

WARSZAWA, 22 stycznia. - Minister spraw zagranicznych

 

po swym powrocie z konferencji państw nadbałtyckich i Polski -

odbytej w Helsingforsie ogłosił w wywiadzie z korespopdantem
"Mesanger Polonais", piśmie wychodzącym w Warszawie, w ję-
zyku francuskim, następujące oświadczenie:

„Polska pragnie usilnie utrzymania pokojowej polityki, która
się stara wprowadzać w życie na każdym kroku. Najlepiej dowo=
dzą tego wyniki konferencji w Helsingforsie, które wykazują, że
Polska i państwa nadbałtyckie pozostały wierne idei Ligi Narodów,
wyrażonych w planie Ligi Narodów dla międzynarodowego ogra-
niczenia zbrojeń, Układ obronny i konwencja polubowna zawarte
pomiędzy Polską i państwami nadbałtyckiemi sparaliżują wszyst-

   

W miejscowości Carman w pobliżu
Paryża wybuchła epidemja czkawki
która się rozszerza szybko na okol
czne miejscowości. Wybitni Tekarze
wyjechal! na miejsce wypadku dla
przestudjowania przebtogu epidem/i
1 wynalezienia zaradczego środka.
Według oplnji wybitnych lekarzy p-
ryskich powodem wybuchu epidem/i
mia być nieczysta woda.

Przewodniczący akcjonarjuszy ko-
lej! Hoston-Malne przedłożył w tede
ralnym sądzie okręgowym Concord,
N. 11. petycję domagującą się wyzna:
czenia "recelvora" dla koleji Boston
Maine dla ochrony prawa akcjonarju
szy koleji Boston:Maine.

Oddział żoniorzy marokańskich w
armii francuskiej stojących załogą w
Strassburgu opuścił swój garnizon 1 z
bronię w ręku puścił się w drogę po-
wrotną ku stronom swej ciepej of.
czyzny francuskiego Maroka, w Pó
nocnej Afryce. Oddział marokański
został jednak przytrzymany w drodze
przez władzo wojskowe i oskarżony
o dezorcję, Sprawa zóśtała oddana
do rozstrzygnięcia wyższym władaom
wojskowym, gdy żołnierze zernill, ze
opuścili swe stonowiska z powodu do-
kiczliwego zimna do którego nie są
przyzwyczajeni.

Wicekról Tndji lord Reading otwie-
zając sesję legistatury indyjskiej do-
magat sip od posłów uchwalenta rady.
kalnych praw dla poskromienia pro
pagandy bolszewiekich agltatorów.

Lotnicy hiszpańscy w, Maroko
otrzymawszy zapas nowych nerople-
nów wszczęli energiczne najazdy na
pozycje powstańców meksykańskich,
wyrządzając w szeregach marokań»
skich znaczne szkody.

kie intrygi i machinacje,

dokonano pożytecznej pracy.

NEW YORK, 22 stycznia. -

Przed dwoma dniami podaliśmy

krótki szkle wiadomości1 spro-
,stowań w sprawie pożyczki pol.

skiej w New Yorku.. W żaden
sposób nie mogliśmy się dowie-
dzieć co wlaściwie jest prawdą.
Dopiero z wiadomości podanych
w "New York Times" i w "New
York Sun" dowiedzieliśmy się,
że rzeczywiście prowadzone są
pertraktacje w sprawie pożycze
ki z firmą Dillon, Read and Co.
Zwróciliśmy się natychmiast do
firmy, która podała nam kilka
bliższych szczegółów o pożyczce.
Narazie pożyczka jeszcze nie zo-
stała ostatecznie _uchwalona.
Firma powyższa prawdopodob:
nie w lutym puści w obieg bone
dy, które płatne będą po 25 la- 

mogące zakłócić pokój
Europie i naruszyć istniejące traktaty".

Minister Skrzyński wyraził przekonanie, iż w Helsingforsie

w Srodkowe]

„Państwa Nadbaltyckie i Polska zajęły wspólne stanowisko
względem planu Ligi Narodów, odnośnie planu międzynarodowego
ograniczenia. zbrojeń.. To czego dokonaliśmy -w Genewie,
dalszym krokiem dla zapewnienia pokoju".

BEZPOŚREDNIE INFORMACJE "NOWEGO ŚWIA- .

TA" W SPRAWIE POZYCZKI DLA POLSKI

Firma Dillon Read and Co. jeszcze nie zawarła umowy - .

Pertraktuje z przedstawicielami w Polsce i w Amfryce
 

tach, lecz stopniowo będą amor-
tyzowane. -

Będzie to pierwsza pożyczka
Polski w Ameryce po pięciu la-
tach. Polska pożyczka w roku
1920 przyniosła 17,000,000 do-
Iarów. Pożyczkę podpisały prze-
ważnie masy ludności polskiej,
Od tego czasu Polska otrzyma»
ła pożyczkę we Francji jakoteż
we Włoszech.
Narazie tylko tyle. Może por

czta przyniesie nam sprostowa» ,. .... ,
nia lub bliższe szczegóły. Kto
wie? Tym razem postaraliśmy
się o wiadomość u samego źró-
dia a WOLELIBYŚMY, IZBY,
NAS OFICJALNIE INFORMO-
WANO 0 PODOBNYCH SPRA-
WACH JAKO ZE NAS WSZY-
STKICH PODOBNE SPRAWY
BARDZO OBCHODZĄ. >
 

Polska miala w 1924 roku 100,000,000

złotych więcej dochodów jak rozchodu

 

Planspłaty długów zagranicznych udał się nadspodziewanie
- Naród polski wszedł

terjalnego dobrobytu

Polska Agencja. Telegraficzna.

   ac
w poniedziałek przed sejmową
komisją › budżetową oświadczył,
iż dochody finansowe Rzeczypo-
spolitej Polskiej za ostatnie
cztery kwartały 1924 r. zwięk-
szały się › stale. przewyższając
wiele zwykłe rozchody.
W dniu 1.g0 stycznia 1925 r.

nadwyżka dochodów nad roz-
chodami dosięga 97,000,000 zło-
tych w. gotówce.
Bezpośrednie i pośrednie por

datki wynosiły 45 złotych na
głowę każdego z mieszkańców w
porównaniu do 29 złotych na
głowę przed wybuchem wojny

 

na drogę prowadzącą do ma-

obecnie kierunku politycznego i
oszczędności.
Omawiając swoje wywody

przedstawione przed budżetową
komisją sejmową premjer Grab-
ski oświadczył, iż plan spłaty
polskich długów zagranicznych
udał się znakomicie.
"Konieczhem jest zorganizo-

wanie wszystkich (narodowych
zasobów dla zwiększenia produ-
kcji kraju bez narażania intere-
sów spożywców - powiedział
premjer Grabski. \
W sprawie naszej polityki

kredytowej jest obecnie wskaza-
nem postaranie się o zorganizo-
wanie pożyczki, któraby umożli
wiła bankowi państwa wypusz- |-

 

,PLONACE KRESY" rykońscy nie będą mogli podszywać i „ z.. wszechówiatowej. czenie większej ilości złotych.
pisze T. WIENfAWA-DLUGOSZOWSKI z Warszawy się dłużej pod działalność Ambrykat- 3:2?“ 16 głotry 14 Premier Grabski położył na- Koniecznością również jest

sklej

„

Paztji L um cik: ymanie lone Avidunia

-

A kredytów

 

 

rolnietwu jak również miastom

dla wzmożenia budowli miej»

skiej,

Rząd nosi się z zamiarem

uproszczenia sposobu ściągania

podatków w tym roku, Rząd

zamierza zabrać się do energi.

cznej pracy na wszystkich po-

Jach. > i

Opłaty cłowe na towary im

portowane z zagranicy nie sq

więcej potrzebne w Polsce, bo

ceny produktów zagranicznych

są takiejak i zagranicą."

W zakończeniu swego przemó-

wienia premier Grabski wska-

zał ponownie na konieczność ›

oszczędzania na każdym polu.

Byly premier NIM przebywający
na wygnaniu poze granicam! Francji
wezwany przez swych zwolenników
do powrotu do ojesyzny odpowiedział,
12 w obecnych warunkach politycz›
nych nie moto powrócić do Wloch,
by nie tłumaczono talszywie jego po.
wrotu na arenę życia politycznego,

 



 

 

Kronika miejscowa
 
 

CALA

POLONIA

WYBIERA SIE

NA WIELKA

BAL MASKOWY

o

DOMU NARODOWEGO
19-23 St. Marks Place

* New York

W SOBOTĘ, 24-60
STYCZNIA

gdzie będzie rozdanych 25
nagród, wartości $500.00
najpiękniejszym Maskom
Dla wszystkich Gości za-
pownia bardzo miłą zaba-
bawę

Komitet Tow. Śpiewu
| „Echo"

Nagrody są wystawione w
biurze Kart Okrętowych u
Kol. J. Kukola, 326 East
14-ta ulica, New York.

 

 

OBRAZKI
NOWOJORSKIE

codziennie szklouje
WŁÓCZĘGA.

   
Przed kilkoma dniami odbył się

w Aeolian Hall koncert wielkiej
i sławnej pianistki polskiej, pani
WANDY LANDOWSKIEJ,
Pani Landowska zaprosiła dzie-

ci polskie szkół: Rady Oświato-
wej i im. Marji Konopnickiej
na swój koncert i postała im
bezpłatnie bilety, W pierwszych
rzędach siedziały więc dzieci pol-
skie, a pani Landowska uśmie-
chała się do nich, grając na kla-
wikordzie. Miałeś wrażenie, że to
zegar st gro misterne przędzi-
wo z bajki, unoszące duszyczki
dziecięce w zaświat marzeń i ba-

 

jek.
Dwie polskie dziewczynki w

kostjumach narodowych podały
jej kosz kwiatów, a ona całowała
je na scenie i tuliła do siebie w
obliczu publiczności amerykati-
skiej, która żywo w dłonie klas-
kato.
Wielka artystka polska nie za-

pomniała o dzieciach polskich fa
wychmlnmo Dzieci te wdzięczne
były i szczęśliwe,
Dzisiaj otrzymałem sto biletów

na przedstawienie popołudniowe
w niedzielę. Wyświetlany będzie
komiczny film polski „Rosporek
i Spółka"... a występem swoim za
szczyci nas pani Wiśniewska, zna
komita artystka śpiewaczka pol.
ska.
„Pani Wiśniewska zgodziła się

na występ jedynie pod. warun-
kiem, że zaprosimy dzieci szkół:
Rady Oświatowej i im. Marji Ko
nopniekiej" - powiedział mi za-
rządea, wręczając. bilety.
Tak więc. ..
Doskonale.
Dziecko polskie wysuwa się na

  

 

  
CIEKAWA UMOWA

W sądzie w New Yorku toczy się
sprawa Józefa Gwiazdowskiego prze:
ciw Antontemu Wojsowskiemu obec-
nemu kierownikowi Biura Głównego
Stowarzyszenia Mechaników Polskich
mieszczącego się obecnie w Detroit,

ich.
Adwokaci Gwiazdowskiego starają

się dowieść, że pieniądze wpłacane
przez Nowy świat należą do Stowa:
Yayszenia Mechaników. gdy tymcze
sem p. Wojkowski twierdzi, to ple
niądze to należą do niego.
Pan Wojkowski na swą obronę 90

dał następujący nader ciekawą umo
"wę którą w całości podajemy. Umo-
wa to jest o tyle ciekawą, żo p. Woj.
nowskt który będąc w Polsce zakupił
11,000 akcji Banku Stowarzyszenia
Mechaników po kilka centówa sprze
dał takowe obecie Dyrekcji Stowa:
rsyszenia _Mechaników -w .Detroit,
Mich. za $8,000, czyli. po 82 centy #8
akcją, -O rezultatach _powyższej
sprawy nie omieszkamy czytelników
naszych. polnformować.
Umowa/ pomiędzy p. A. Wojsow

skim a Stowarzyszeniem Mechantków
Polskich w Ameryce:

1) Pan A. Wojsowski sprzedaje
Stowarzyszeniu Mechaników Polskich
w Ameryce 11,000 (jedenaście tysię-
eg) skcji Banku Stowarzyszenia Me-

tków, Spółka Akcyjne, w War
szawio za cenę $9,000 (dziewięć tysię-
cy dolarów).

2) Stow. Mechaników Polskich w
Ameryce z braku gotówki pac p. A.
Wojsowskiemu za powyższe 11,000
sztuk akcji pożyczką na majątek No-
wego Świata (Chnttel Mortgage) od:
powiadającą powyższej sumie, które
jest patną na dzień I-go lipca 1924 r.

Witold Kosicki, President,
Franciszek Ostrowski, Secretary.

(Pieczęć Korporacji)
A.. Wojsowski

NEW YORK, 22 stycznia. - Fred.
Kattorszyński, lat 17, student szkoły
muzycznej, zamieszkały pn. 1324 Sil
ver St, Woodhaven, Queens, który
podczas zabowy na dziedzińcu szkól
nym złamał nogę następnie amputo-
waną 1 wniósł przeciw władzom szkol
nym skargę o 81,000 odszkodowania,
aostał oddalony ze swemi pretensje
ml przez sędziego Van Siden na zama
dzie, 1ż szkoła nie jest odpowiedzial.
na zi uszkodzenta swych uczniów po-
wyśej lat czternastu.

 

czoło zainteresowania Polonii.
Nie dziwią się więcej Rodacy,

że od trzech lat bezustannie, gdzie
tylko możemy, wspólnie z Ligą
Kobiet pracę, myśli i uczucia na-
sze kierujemy ku polskim dzie-
ciom na wychodźtwi Kraju,
szczególnie ku najbiedniejszym.
DZIECKO... jest bezustannie

przedmiotem naszej troski i mi-
łości, naszego współczucia i opie-
ki. Uznajemy wszelką współpra=
cę w tym kierunku i zaznaczamy,
że mimo wszystko, ani w części
nie spełniamy naszych obowlgz-
ków względem dzieci polskich.

Ale, możemy przynajmniej z
wielkiem zadowoleniem zazna-
czyć, że w tym kierunku coraz
lepiej się dzieje, że budzi się świa
domość obowiązku i miłość do
tych dzieci. Znowu więc znajdą
się razem dzieci polwkne na zaba;
wie, będą się śmiały i przysłu:
chiwały śpiewowi wielkiej arty-
stki pani Wiśniewskiej, której na
tem miejscu składamy wyrazy
szczerego uznania,
A na innem miejscu zamieszczo

ny jest list śpiewaczkipanny Gre-
gorkiewicz w sprawie PRZYTUŁ-
KU DZIENNEGOdla dzieci, któ-
rych matki-wdowy pracują na
własne utrzymanie.
W Brooklynie część dochodu z

koncertu pana Worcha przezna
czona dla DZIECI Szkoły Marji
Konopnickiej.

 

Panna Lunia Nestor, kierowniczka
Polskiej Szkoły Baletowej w New
Yorku podaje do ogólnej wiadomości,
te polskie tafice, mazury, Krakowiaki,
oberki, kujawieki, polkl-mnyrll late

wiejszego 1 trudniejszego układu z

rysunkami 1 wytłumaczeniem naby

wać można u. panny Luni Nestor, w

Polskim Domu Narodowym, po. 1923

St. Mark's Place, New York City.

Warunki na miejscu, w poniedziałki,

środy, piątki od 5 do 7 wieczór. Tain:

że wpisy nowych uczenie do Szkoły
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Nowy sędzia pani Edith L. Wil.
Name w sądzie najwyższym sta
nu Texas. W tym stanie kobie-
ty zajmują dużo naczelnych sta

LISTY

Harrison, N.L.styczeń 20-1925
Szanowny Panie „Włóczęgo":
Jeszcze w kraju, obrazki Pań-

skie wpoczytnym „Nowym Świ
cie" chwytały mnie za serce, Już
wtedy wyłoniła się myśl, iż sko-
ro przyjadę do Ameryki, coś u-
czynić dla Pańskie
wych. Gdym po przyjeździe zwró-
ciła się z moją propozy ją do Sz.
Pana, okazałosię, że moje zamia=
ry z powodu nadchodzą
nie mogły być urzec
a po świętach zaraz wy
Obecnie -powróciłam
swoje zamiary urzeczywistnić i
tem bardziej je urzeczywistnię, że
mam kilka niedziel niezajętych i
że w dzisiejszych obrazkach wy-
czytałam myśl godną wielkiego
poparcia, mianowicie założenie
Przytułku Dziennego dla dzieci
wdów pracujących na własne u-
trzymanie, której to myśli przy-
klaskuję i obiecuję stałe swoje
poparcie.
PRZYTUŁEK DZIENNY stano-

wczo jest w New Yorku potrzeb-
ny i skoro go Polonia mocno po-
prze pieniędzmi i w przyszłości
będzie dbała o jego istnienie, to
stanie się zakład ten wielką chlu-
bą i dumą Polonii New Yorku.
Pragnąc dołożyć swą cegietkę

oświadczam, iż z koncertu, który
urządzam w New Yorku (data bę
dzie w ogłoszeniach) oddam po-
łowęczysku na cel przytułku, Je-
dnocześnie proszę Pana, Panie
„Włóczęgo", zaprosić w mojem
imieniu Zacne Tow. Ligę Kobiet
w New Yorku, aby raczyło wszel-
ką kontrolę kasy objąć w swe rę-
ce, aż do ukończenia danego kon-
certu.
Panie „Włóczęgo"! Cieszę się,

iż Cię odznaczyła Liga Kobiet za
Twoją zbożną prace dia nujbied-
niejszych. Winszuję Ci z serca,
choć wiem, że może jeden u-
śmiech wywołany Twoją pracą
na ustach nieszczęśliwej matki,
czy dziecka sieroty, więcej dla
Ciebie waży niż odznaczenia i po-
chwały

   

  

  

  

 

 

Życzliwa
Eugenja Gregorkiewicz

śpiewaczka Opery Warszawskiej
Harrison, N. J.

BRONX,N. Y.

Sokol Polski Gn. 85

Zawiadamiam, iż stosownie do-
decyzji ostatniego posiedzenia -
zbiórka nastąpi o godzinie 1.ej
popołudniu w niedzielę dnia 25
b. m. w Domu Narodowym, 705
Courtlandt Ave. Bronx, w celu
wzięcia udziału w uroczystości
poświęcenia Sztandarów Wetera-
nów Armji Polskiej.
Obecność wszystkich członków

i członkiń jest konieczna.
Czołem!

J. Jaworski, sekr.

YONKERS, N. Y.

Dziękczynne nabożeństwo

 

  

 

 

 

TYCZNIA (FRIDAY,

ULICE BĘDĄ OŚWIETLO-
NE W (:ZAĘIEZACMIENIA

Ulice w dzielnicach Westches-
ter, Quechs, Manhattan, a szcze.
gólnie na północ od 72-ej ulicy,
będą dobrze oświetlone podczas
zaćmienia słońca w sobotę zrana,
tak jak w nocy, Ani miasto New
York, ani inne sąsiednie gminy

| nie ponfosą kosztów oświetlenia.
Taka decyzja zapadła na posie.

dzeniu urzędników towarzystw:
New York Edison Company, E-
lectric „Companies of the Bronx
and Westchester, oraz innych to-

| warzystw, zostających wzwiązku
z Consolidated Gas Company, U-
chwalono na tej konferencji, że
każda kompana należąca do zwią
zku dostarczy prąd elektryczny,
potrzebny do oświetlenia ulic w
czasie zaćmienia, bezinteresownie
jako usługę publiczną. Artur Wil.
linms wice-prezes oddziału stosun
ków handlowych T-wa New York
Edison Company, oświadczył na
posiedzeniu, że banki i inne in-
stytucje finansowe newjorskie o-
bawiają się napadów, rabunków
i innych zbrodniczych zamachów,
które mogą się zdarzyć w czasie
ciemności i ogólnego podniecenia
spowodowanych zaćmieniem,

ROK-ROCZNIE

Jak rok-rocznie przy zakończe-
niu starego roku przypada rok
nowy, tak rokrocznie przy za-
kończenia karnawału przypada
bal maskowy i cywilny, jeden z
najpiękniejszych bałów, który u-
rządza Tow. Dramatyczne Gwiaz
da Walności A jak mile widziani
życzliwi przyjaciele w czasie No-
wego Roku, tak mile widziani bę-
dą goście przybywający na ten
wspaniały bal,
Dla dogodności Szanownej pu-

bliczności, Towarzystwo wynaję-
ło dwie sale: górną i dolną w Do-
mu Narodowym, 19-23 St. Marks
Place. Wynajęto także dwie naj-
lepsze orkiestry, które przygry-
wać będą przez całą noc. Oraz bę-
dzie rozdanych 12 drogocennych
premji za najoryginalniejsze ko-
stjumy.
Powyższy bal maskowy i cywil

ny odbędzie się dnia 21 lutego,
r. b., to jest w ostatnią sobotę
przed zapustami.
Z poważakiem,

  

 

   

KOMITET.

 

Chociaż Dents Condron, lat 68
zarobił bilfony dolarów, jednak
chodzi w roboczym ubłorze.
Condron jest Dlacharzem i owoce
jego pracy przechodzą do kdesre-

nl Wuja Sama.
 
Baczność Zjedn. Śpiewaków

Polskich na Wschodzif

Posiedzenie Zjedgoczenia &
waków Polskich na Wschodzie
odbędzie się wniedzielę 1 Tutego,
zamiast: w ncdzielę 25
W dniu tym śpiewacy wezmą u-
dział w występie weteranów Ar-
mji Polskiej, który się odbędzie
w Domu Narodowym, o godz. 1.30
popołudniu Członkowie chórów

Związku Śpiewaków na Wscho-

dzie proszeni o stawienie się w

niedzielę 25stycznia, o godz. 1.30

popołudniu w Domu Narodowym,

19-23 St. Marks Place, New York

City.

    

Olinkiewiez, sekr.

 

 

 

W niedzielę dnia 25go stycznia,

1925 r. w kościele św. Jana, na

Getty Square, wchód Ę -Bflduml Sugiestja na
ulicy, w Yonkers, N. Y., o godzi»
nie 1lej przed południem, odbę- ł Tydllen
dzie się DZIĘKCZYNNE NABO- || del
ŻESSTWO ku uczczeniu bohate- Oszczędnościowy
rów Powstania Styczniowego. Otwórzcie konto oszczęd-
Przy tej sposobności wypo- nościowe w

wiem naukę na temat: „Czystość
serca 1 duszy wynosi człowieka &
ponad wszelką przemoc". Greenchh
Wstęp do kościoła wolny. «

Wszystkich prawych Polaków Savings Bank

1 zacne siostry Polki jaknajiprzej Broadway przy 36 ulicy
miej zaprasza. ,

W. Trzepierczyński. FILIA

Panawas Szósta Avenue, róg 16 ul.

ngtqmo Falunim, Prokent doliczany kwartalnie.
Józefa Pił      

JANUARY 23), 1995,

 

Podwójny program za jedną
cenę

 

_*.—
WYSTĘP P. WIŚNIEWSKIEJ

Polonja tutejsza i okoliczna bę-
dzie miała okazję spędzić kilka
godzin na miłej i szlachetnej roz-
rywce w niedzielę 2ógo stycznia
w Washington High School, Ir.
ving Place i 16 ulica. Poraz pier-

ąpi u nas pani Teodora
Wlśmeuskd znakomita śpiewacz
ka polska, a może i największa
polska w dobie obecnej. Sąd o jej
głosie i śpiewie wydamy po nie-
dzieli. Narazie musimy zaznaczyć,
że ta wielka śpiewaczka przez o-
statnich kilka lat występowała na
Zachodzie i zyskała sobie wiel-
kie uznanie i imię. Sympatyczna
nasza rodaczka posiada prześlicz-
ny głos sopranowy, głos kolora-
turowy, przepełniony pięknością
i czarem, Trudno zaiste w. sto-
wach przedstawić siłę i po-
tęgę głosu tej artystki. Trzeba
cierpliwie czekać niedzieli, Udaj»
cie się w niedzielę do Washington
High School, Zapewniamy, że
nikt nie będzie żałował, bo oprócz
śpiewu pani Wiśniewskiej, ujrey-
my na ekranie wspóniałą wesołą
komedję pod tytułem: „Rósporek
i Spółka". Już sam tytuł wska-
zuje, że jest to komedja o weso-
łe] treści, a jeśli dodamy, że gra-
ją wniej słynni komicy pnlscv.

jak Gasiński, Redo, Tom i inni,

moż my być pewni, że zadowoli

najwybredniejszych. „Rosporek

i bpólka" jest w Gciu czesciach
Dla dogodnuśn Rolonji zamie}-
mowe] dane będą dwa przedsta-
wienia: pierwsze o 5:30 popołud-
niu; drugie o $ej wieczorem, Ce-
ny miejse znizone: 75¢ i 50¢. Dla
dzieci wstgp 25¢

MASKARADY

WIELKA REDUTA

MASEK TOWARZYSTWA

* ŚPIEWU „ECHO"

W sobotę, 24go stycznia, b. r.,
Towarzystwo Spiewu „Echo" u-
rządza WIELKI BAL MASKOWY
w salach Domu Narodowego,
10-25 St. Marks Place, w New
Yorku.
Jak zawsze, tak i tym razem,

Komitet Towarzystwa Śp. „Echo"
nie szczędzi trudów i pracy, aże-
by pod każdym względem zado-
wolić wszystkich sympatyków
„Echa" i wogóle całą naszą zacną
Polonję, tak miejscową, jakoteż

i zamiejscową.

25 nagród wartości $500.00 be-
dzie rozdanych za najpiękniejsze

najkomiczniejsze kostjumy, z

których 15 nagród otrzymają na-

sze piękne Panie, zaś 10 nagród

przeznaczył komitet dla płci brzy-

dkiej. Nagrody te można już dzi.

siaj oglądać w biurze sprzedaży

kart okrętowych, kol, J, Kukola,

326 East 14ta ulica, New York.

Pierwszorzędna orkiestra pol-

ska będzie przygrywać do tańca

nader skocznie aż do rana.

POLONEZ MASKOWY z figu-

rami przed rozdaniem nagród, bę-

dzie atrakcją WIELKIEJ REDU-

TY.

 

 

 
 

 

 

Komitet Tow. Sp. „Echo" sta-

rał się zawsze o jaknajlepszą za-

bawę dla naszych zacnych gości,

dlatego też wszystkie nasze bale

cieszą się jaknajlepszem powodze

niem, fakoteż dobrą marką. Ma-

my więc niezłomną nadzieję, że

i tym razem Polonja z New Yor-

ku i okolicy zaszczyci nas grem-

jalnym przybyciem na tę nieby-

wałą zabawę REDUTOWĄ, na
którą serdecznie zaprasza Towa-

rzystwo Śpiewu „Echo".

~W sobotę, dnia 24go stycznia,

Kościuszki pn. 46 Orchard St.
Polska doborowa orkiestra i

polskie przekąski. Cały dochód
jest przeznaczony na budowę do-

mu, więc spodziewać się należy,

że Polona nasza poprze tę tak

ważną sprawę. Bilet 250, Począ-

tek o godz. Gej wieczorem.,

Zaprasza KOMITET. 

odbędzie się zabawa w Klubie T

 

M. BRZEZISSKI (9 @

 

  

0 zaćmieniu słońca

 

(Ciąg dalszy).

Jak ogromna jest kula ziem
ska, dość powiedzieć, że chcąc
ją opusać przez pół dokoła,
trzebaby sznura długiego na
5400 mil, czyli 38 tysięcy: kilo-
metrów. Chcąc objechać raz ca-
łą ziemię dokoła, jadąc po 10
mil dziennie, trzebaby na tę ja-
zdę półtora roku; koleją, jadąc
bez ustanku Po 5 mil. na godzi-
nę, dałoby się objechać ziemię
w ciągu 45 dni. Gdyby można
było przebić ziemię -nawylot,
trzebaby drąga długiego 1720
mil, to jest przeszło 12 tysięcy
kilometrów.

Ta ogromna kula ziemska u-
nosi się swobodnie w przestrze
ni świata, nie będąc nigdzie pod
partą ani zawieszoną.

Daleko, daleko od ziemi znaj.
duje się na niebie druga kula,
pxęćdneslat razy mniejsza od
ziemi, mianowicie księżyc, Od
ziemi do księżyca jest 50 tysię
cy mil. Gdyby więc z ziemi na
księżyc mogła być kolej, to ja:
dąc bezustanku po 5 mil na go-
dzinę, znjechahbyémy na księ-
Q(. za rok i dni 50. Księżyc, za-
„równo jak ziemia, jest zupełnie
ciemny, nie wydający ze bie
żadnego światła, a tylko z jed-
nej -strony uśmcllony przez
słońce.

Jeszcze dalej, niż księżyc, bo

wodległości 20 miljonów mil od

ziemi, znajduje się na niebie

trzecia kula - słońce, Jest ono

tak daleko od ziemi, że gdyby

można było dojechać do słońca

koleją, jadąc po 5-mil na go-

dzinę, trzebaby na tę podróż
przeszło 450 lat! Gdyby więc kil
ku młodych ludzi wybrało się
w taką podróż z żonami, to w
drodze pomarluby oni wszyscy,

i dzieci ich, i wnuki - i dopie-

ro szóste pokolenie prawnuków

dojechałoby do słońca, Samo

słońce jest kulą ognistą, złożo-

ną z rozpalonych płynów: z roz

topionego żelaza, złota, wapna i

innych; zzewnątrz zaś jest ono

otoczone płonącemi gazami, Z

tego palenia powstaje na słońcu
ogromne ciepło i światło, które
rozchodzi się, po niebie na wszy
stkie strony: częśc pada też na

ziemię, ogrzewając ją i ofwie-

tlając, a także na księżyc, dając

mu ten blask, który w nocy na

nim widzimy.

Już z tego samego, że kula

słoneczna jest od nas tyle miljo-

nów mil odległą, możemy wy.

miarkować, że nie może ona być

tak małą, jak nam się wydaje,:

ale musi być wielką. Rzeczywiś-

cie, słońce jest takie wielkie, iż

możnaby z niego wykroić miljon

i pigéset tysięcy takich ziem,

jak nasza,

Dla -lepszego _zrozumienia

wzajemnej wielkości A oddale-

nia słonca. ziemi i księżyca, weź
my dużą dynię o czterdzieści ło
kei od niej połóżmy maleńkie
ziarnko grochu; o 2 cale od gro
chu - ziarneczko prosa: a be-
dziemy mieli niby słońce, ziemię
i księżyc,

Owóż, trzeba wiedzieć, że .te
trzy kule niebieskie nie stoją
na mlercn lecz przeciwnie, nie

ustannie się poruszają.

Przez długie lata i wieki na-

wet najuczeńsi ludzie nie wie

dzieli dokładnie, jak się te ru-

chy odbywają; rozumieli to, że

kuęzyc kręci się po niebie do-
koła ziemi, a ziemia stoi spokoj
nie pośrodku. Lecz od 400 bli-
sko lat wiedzą doskonale, jak

  

 

 

się te trzy kule niebieskie krę»
cą: a nauczył ich tego sławny
po wszystkie czasy rodak nasz,
Mikołaj Kopernik, wielki uczo-
ny.

Poruszają się zaś te kule tak:
Dokoła słońca kręci się nieu

stannie wirując ziemia, obiega
jąc całą drogę koło słońca w cią
gu 365 dni, 4:7ny jednego roku.

Dokoła zaś ziemi kręci się

znów nieustannie jej @warzyss

-ksigtye. Żeby oblecieć raz do-

koła ziemi, potrzebuje on pra"

wie miesiąca czasu. Że zaś zie»

mia oblega wciąż dokoła słońca,
więc księżyc musi też razem z
ziemią obracać się dokoła stor-
ca. +

kok +

A teraz baczność! Wiemy już
bowiem wszystko, co nam trze-

ba, żeby zrozumieć, na czem po
lega zaćmienie słońca.

Księżyc obraca się dokoła zie
mi, Rozumiecie, że za każdym
obrotem musi on zawsze przejść
pomiędzy słońcem, a ziemią. -
Tak, czy nie?
- Oczywiście, że tak.
Otóż, gdy ksiłżyc przesuwa

się pomiędzy ziemią a słońcem,
wówczas ku ziemi zvn'ocony jest
swoją ciemną,  nieoświeconą
przez słońce połową ; wtedy z zie
mi wygląda on jako ciemny, sza
rawy krążek, Taki właśnie krą.
żek widzimy w dzień na niebie
wtedy, gdy powiadają, że jest
nów księżyca. Gdy księżyc przeje
dzie na przeciwną stronę, poza
ziemię, - będzie ku ziemi zwró
cony swoją jasną, oświeconą
przez słońce połową - i z ziemi
podczas nocy zobaczymy pełnię
księżyca.

(Cląg dalszy nastąpi).
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- Tak, mój drogi, moje po-
ezje czyta obecnie dwa razy wię
cej osób, aniżeli dawniej.
- Tak? To nie wiedziałem,

że się ożeniłeś,

ASPIRYNA -

Wystrzegajcie się kmitacji /'

  

Dopóki nie zobaczysz nazwy
„Bayer" na paczce lub na tabletce,
nie -otrzymujesz prawdziwego
Bayer wyrobu, przepisywanego

przez lekarzy przez przeszło dwa«

dzieścia trzy lata i uznanego przez

miljony, jako doskonały na:

  

Zaziębienie Ból głowy -)

Ból zębów Lumbago

Ból uszu Reumatyzm

Neuralgję Bóle wewnętrzne

Przyjmujcie tylko „Bayer'a Ta-

bletki Aspiryny", Każda cała pa-

czka zawiera właściwe wskazów»

ki. Wygodne pudełko z 12 tablet«

kami kosztuje kilka centów. Ap-

tekarze również sprzedają flako-

niki z 24 i 100 tabletkami. Aspi=

ryna jest marką ochronną wyro-

bów Bayer'a Xlonoacehcacldcster

Salicylicacid.
 
 

Na zapiacenio za

zpownotcie nie mss
wbyole" unrad

 
 

E. JACOBS #SON
A‘vmd‘e A + Cor. 4th St. « New York

MUSZAC MIEC GOTÓWKĘ NATYCHMIAST!
„kk,ry2N85

Przyjdźcie teraz - Nie odkładajcie
1 wybierzcie sobie ,

PALTO- UBRANIE -SPODNIE
od ceny: możecie odlicz

ZWYKLA CENA NAZVACZOVA.

na tak
wTr z (d) prawariete

E. JACOBS&SON
| Avenue A + Cor. 4th St. - New York
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przyszło na.niekiej caulĄ zaowciędia-
godnej uwagi wyprzedaży

 
 

FRANK J. DOMBROWSKI

POST NO. 965 Amerykańskiego Legionu
w Brooklynie, urządza

 

WIELKI BAL

W SOBOTE2460 STYCZNIA
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NASALI PROSPECT HALL
O GODZINIE 7.EJ WIĘCZOREM

WSTĘP 50 CENTÓW
przy 19-0) ul. między 4 i 5 ave.
DOBOROWA MUZYKA
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„ Adam

[ Krechowiecki
 
 

(Cigg dalszy)..
Usiadł tedy na ławie I rzekł krótko:
- Słucham...
Witold zaś kulę drewnianą, na której się o-

pierał, na stole położył i podle dawnego przy-
jaciela zajął miejsce, a wnet mówić rozpoczął,
wspominając wdzięcznie swoje dla Szczenickiego
obligacje.
- Ale - dodał - mogę ja dla waćpana

uczynić, czego w zamian zażądasz - #ą jednak
rzeczy, których dla nikogo nie poświęcę, albo-
wiem z sumieniem się nie zgadzają...
- Żali czego żądałem? - dość porywczo

przerwał Szczenicki. "
A na to Witold:
- Nie żądasz wadpan, ale gorzej czynisz, bo

podstępem chcesz wziąć. .
Żachnął słę Szczenicki i już wybuchnąć miał,

gdy Witold ręką za ramię go ujął:

- Nie wzdrygaj się 1 nie zaprzeczaj. |Ja

otwarcie rzekę, gdyż wykrętów dworskich nie

jestem świadom, Chcesz waśpan wziąć spokój i

szczęście siostry mojej Maruchny...

Piękna zwykle pogodna twarz Szczenickie-

go spochmurniała nagle; z oczu padać poczęły

płowe iskry gniewu.

- Tego ja zgoła nie rozumiem! - krzyk-

ngl. - Żali to jest podstęp lub zdrada, gdy się

serce za serce oddaje...

- Pewnie, że nie - przerwał Witold. - Je-

no u nas kśt taki starodawny a święty obyczaj,

it jeśli młodzian jaki o rękę panny zabiegać chce,.

to się najprzód ojcom submituje albo starszym

krewnym, i nie sam jeno przez swoich krew-

nych, wiekiem i stanowiskiem znaczniejszych,

starania czyni, tymczasem zaś serca dziewczyny

na pokuszenie nie wodzi, iżby wola starszych

posłuch mieć mogła...

Szczenicki począł się śmiać ostrym, szyder-

czym śmiechem.

- Stary przepis - zawołał - z apteczki

ciotki Krysty...

Na to zaś Witold, który porywczy był, grzmo-

tnął w stół pięścią tak silnie, że się aż kula dre-

wniana stoczyła i spadła.

- Nie drwij waćpkn! - krzyknął. - Możesz

waść Radziwiłłów albo szwedzką barwę wdzie-

wać, to sprawa twego sumienia... Ale ze staro-

szlacheckiego obyczaju żartów strolć nie wolno!

I oto waści deklaruję, że dopóki za waćpanem

stateczny jaki ziemianin nie obstanie, do Ma-

ruchny zbliżyć się nie dam...

Szczenicki wstał, Blady był z gniewu, ale

ta ustach wciąż igrał uśmiech szyderski.

- Czyń waćpan - rzekł co ci się podoba...

woli imópanny sędzianki gwałcić ja też nie my-

ślę. Ona uczyni stosownie do swojej chęci... A

co się owego obstawiania tyczy, to ja waćpanu

powiem, że nie jeno prosty ziemianin, ale sam

książę Bogusław Radziwiłł obstanie za mną, gdy

by tego była potrzeba...

- Radziwiłów namnie trzeba! - krzyknął

na to Witold - a zwłaszcza takich, którzy Elek-

torom brandenburskim służą. Szukaj waść innej

poręki...

Wówczas Szczęnicki siną swą, zmienioną

twarz zbliżył do twarzy Łyszczyńskiego 1 gło-

sem namiętnym, który syczał, jak gadzinowy,

szepnął:

; [# Jabym poszukał'twego serca, - jeno nie

godzi się znęcać nad niedołężnym kaleką... Ze-

chcę, to Maruchnę będę miał, & z was i wasze-

go obyczaju szydzę... Bywajcie!

Rzekłszy to, szybko się oddali

- Wywłoko! - krzyczał za nim Witold -

ale w odpowiedzi słyszał jeno śmiech szyderski,

napróżno zaś sil się powstać, gdyż kula drew

niana potoczyła się daleko, on zaś nieledwie na

klęczkach czołgać się za nią musiał, agdy ją po-

ehwycił, echo kroków Szczenickiego 1 jego śmie»

chu dawno już ścichlo.

Chciał Witold natychmiast # siostrą się roz-

prawić, ale panna ciwunówna nie wpuściła go do

jej izdebki.

-- Niemocne niebożątko!... -- mówiła - daj

jej waćpan spokój. Płacz jej się taki rzucił, żem

Ją ledwie utulita...

I usiadając podle stołu w jadalni, tak pra-

wiła dalej: ---

- Ja tam w waćpana, ani w pana sędziego

racje nie wchodzę... ale to wiem, że wy temu

dziecku krzywdę czynić chcecie... ;

Obruszył się na to Witold.

- Krzywdę! -- przerwał - my ją od krzyw-

dy zasłonić pragniem!

Ciotka Krysta›chudemi r$kami zatrzęsła,

Od czasu śmierci rycerskiej owego towarzy-

sza pancernego, któremu była miłość przyrzekła,

miała ona zawsze wielkie dla sentymentów serca

politowanie, A Szczenicki umiał ją nadto tak

(ująćgrzecznemi słówkami, „że wkrótce, upa

trzywszy w nim podobieństwo do owego rycerzy-

ka swegó ź prwed laty, stała się wyraźną jego

zwolenniczką. Więc nie dopuściła Witolda do sło-

wa,Ar dość lmpetyczns powtórzyła: -

  

- A ja wam powiadam, że wy jej krzywdę:s
czynicie! Pan Szczenicki słuszny jest kawaler,
a wy sobie coś do niego upatrujecie 1 kazecle
mu 166 precz, niebacząc, iż za nim 19h serce Ma-

, ruchny...
- Głupia jesteś imópanno chwunówno; -

krzyknął na to, wchodząc, pap sędzia. ą

A krzyknął tak głośno 1 grośnie, że panna,

 
 

 

  

 

Krystyna wzdrygnęła się z przestraghem 1 por-
wała z miejsca, żegnając się krzyżem świętym.
- Przemienienie Pańskie - szepnęła.
Sędzia widocznie mocno był wzburzony.

Twarz mu poczerwieniała. na czole nabiegły ży-
ły, a nad oczyma ściągnęły się brwi siwe. I po-
czął srogle wymówki czynić panne Krystynie, ja-
ko on właśnie nad sercem Maruchny straż jej
powierzył 1 sroglego doznał zawodu. Serce jego
córki tam ma iść, kędy on wskaże drogę, by na
manowce nie zboczyło. Wkońcu zaś rzekł:
- Na związek z tym Szczenickim, jako nie-

równy, boskim 1 ludzkim prawom przeciwny, ni-
gdy się nie zgodzę - raczej Maruchnę na ma-
rach widzieć!

A na to panna ciwunówna nie mogła się
wstrzymać I w ręce klasnęła, wołając:
- Ratuj Matko Przenajświętsza! - Niech-

że waszność takich słów nie wyrzeka...

- Waćpanna zaś głupstw nie czyń! -
krzyknął sędzia - a to na coś niebacznie pozwo-
lita, napraw.
- Jakoś to mam uczynić?.. - bąknęła Kry-

styna.
 - Trzeba, żeby waópanna perswazją teraz

1 przedstawieniami, jako z tego związku nigdy
nic być nie może, odciągnęła myśl Maruchny od ,
tego nleponia. I

Panna Krystyna odrzec coś chciała, gdy w
tymże momencie drzwi się otwarty 1 do komnaty
wszedł śmiało, jak zwykle, Szczenicki. Snadź
słów ostatnich sędziego nie słyszał, czy też sły-
szeć nie chciał, bo kroczył z podniesioną głową,
a niemal z uśmiechem na ustach. Przyodziany był
w szary żupan podróżny i szablę miał przy boku.

Przystąpił do pana sędziego i rzekł głosem
pewnym:

- Przychodzę waszmości za gościnę podzię-
kować... Nie jutro, jakem mówił lecz za mo-
ment odjeżdzam...

Pan sędzia nie odrzekł nic, jeno głową skl-
nat i ręką dawał znak, jako to pożegnanie przy).
muje. Szczenicki zaś wzburzenie wewnętrzne po-
krywając wciąż uśmiechem, w stronę Witolda
rzucał wzrok iskrzący, nienawiści pełny.

Był moment tak ciężkiego milczenia, że pan-
nie Krystynie tchu w piersiach zabrakło. Przy-
sunęła się do ściany I przerażonemi oczyma pa-
trzyla,-rychio-l1 grom padnie.

Ale Szezenickl mowll dale} spokofnle, jakby
odpowiadając na grzeczne słowa pożegnania, któ
rych jednak gospodarz domu nie wypowiedział:
.- Chciej wlerzyć, mości sędzio, iżem za go-

ścinę waszą szczerze wdzięczen i że o niej nie
zapomnę nigdy. A może Bóg zdarzy, iż mnie szczę-
śliwa fortuna znów niebawem w te strony spro-
wadzi... wówczas nie zaniedbam pokłonić się
waszmości i więcej może rzec, niż teraz powie-
dzieć mogę. Wówczas też przyjdzie- mi pewno i
synowi waszemu i owemu panu Brzosce dać res-
pons, jaki zechcą, na to, co mi dzisia) rzekli; ano
-mam nadzieję, że niebawem do innych powrócą
sentymentów...

- Mości Szczenicki! - krzyknął Witold,
wysuwając się naprzód.

Ale rodzie sklnieniem ręki nakazał mu mil.
czenie 1 sam miarkując gniew, ozwał się z po-
wage.

- Jedé tedy wadpan, kedy cle sumienie two-
je, czy powinność prowadzą. Ja waćpanu życzę,
iżbyś na swej drodze ukontentowanie duszy zna-
lazł; chciej zaś pomnieć, że pod tą szlachecką
strzechą spokój boży panował dotychczas, a tego
naruszać nie godzi się!

Szczenicki słuchał z pochyloną głową w mil-
czeniu. Od czasu do czasu znać było, że po jego
twarzy przebiegały jakby drgania; poruszały się
usta, lecz myśli nie wypowiedziały, Uśmierzał na-
miętność, która w nim wrzała, powtarzając so-
ble w duchu:

- Niebawem na wszystko dam respons!
Nie rzekł tedy nic, skłonił się raz jeszcze

panu sędziemu i pannie Krystynie, która z prze-
rażenia na ukłon ten nie odpowiedziała nawet,
a raz jeszcze rzuciwszy na Witolda nienawistnym
wzrokiem, podniósł głowę I kroklem pewnym wy-
szedł, pozostawiając wszystkich pod wrażeniem
swego bezczelnego zuchwalstwa, które ust za-
mykało,
 

z.

W klasztornej celi.

Gdy w parę dni później pan sędzia, zanie-
pokojony tem, co od Brzoski słyszał, wybrał się
do Wilna, to przybywszy na miejsce, ręce z
rozpaczy załamał.

Wilna w Wilnie podówczas było nie .zna-
Jeść. Czego nie zniszczyli kozacy Zołotareńki, to
obrócił w popiół i gruzy straszliwy pożar, który
trwał dni siedemnaście i klęski dopełnił.

Uciekał też z Wilna kto mógł, a pozostawół!
Jeno ubodzy, coraz bardziej nędzni i głodni, więc
get coraz sklonnlefel do wszelakich gwałtów.
Ściągały się natomiast do nieszczęsnego miasta
całe gromady różnych rabusiów 1 łotrzyków,
którzy tu ukrytych skarbów i łatwej zdobyczy
szukali. Często też jeszcze w rozmaitych stro-
nach miasta wybuchały połary, często dopusz-
czano Sę mordów i okrucieństw, a tym gwałtom
nie zawsze w porę zapobiedz zdołał rządzący te-
raz Wilnem, kniaź Szachowski.

- (Ciąg dalszy nastąst)  
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SPRAWYSTOW. MECHANIKOW

 

BACZNOSC MECHANICY
w New Yorku i Okolicy!

Uprasza się o jaknajliczniejsze
przybycie wszystkich członków
filji Stow. Mech. Pol, w piątek,
dnia 23go stycznia, o godz. 8)
wieczór, w Domu Narodowym,
przy 8-ej ul., na posiedzienie
Będzie to posiedzenie przedzjaz

dowe! Bardzo ważne sprawy do
załatwienia, -Wszyscy -powinni
być obecni.

 

J. Ziembiński,

Do członków Stow. Mechani-
ków Polskich w Filadelfji

i okolicy!
 

Następne _posiedzenie _przed-
zjazdowe -wszystkich _członków
Stow. Mech. Pol., w Filadelfii
okolicy odbędzie się w niedzielę,
dnia stycznia, br., o godz.
10:30 rano, wsali Domu Polskie»
go, 211 Fairmount Ave.
Z powodu, iż sprawy niektóre

muszą być załatwione na tem po-
siedzeniu, mianowicie wybór de-
Jegata na zjazd do Toledo i wnio-
ski na tenże zjazd, przeto upra-
sza się o jak najliczniejsze przy-
bycie! Każdy, kto otrzymał „pro-
xy, niech takowe przyniesie
wraz ze swoją akcją, lub dobrym
numeremtejże, gdyż w innym ra-
zie głos będzie nieważny na
dzie, Zwraca się uwagę niniej-
szem zawiadomieniem, iż w więk-
szości delegaci są wybrani, więc
my w Filadelji nie możemy po-
zostać w tyle.
Zaprasza się file pozamiejsco-

we, t. J. Camden, N. J., Chester,
Pa. itd. o wysłanie delegatów, a-
żeby wzięli udział w naszem po-
siedzeniu.
Komitet:

Alek. Buczek.
P. Daniel.
3. Czaja.

 

 

Baczność Port-Chester!

Niniejszem zawiadamiam człon=
ków Stow. Mechanikówfilji Port
Chester, N. Y. i Greenvich, Conn.,
że posiedzenie odbędzie się w nie
dzielę, dnia 25 stycznia, o godz.
7:30 wieczór w Jokalu polskiej
szkoły przy Sound View Drive,
u ob. K. Witka, w Greenwich,
Conn. Również upraszam człon=
ków, ażeby każdy przyniósł pro-
xy i numegy akcyj w sprawie ?Ja-
zdu, na którym będą omawiane
sprawy dalszej egrystencji Stow.
Mechaników tu w Ameryce. Nie-
chaj z was żadnego nie braknie!

Tomasz Pytel, przed.

BOSTON, MASS.

Dnia 18 stycznia odbyła się 0-
kręgowa konferencja w Domu
Polskim w Bostonie, na którą
przybyli delegaci z następujących

filji:

-

Salem, Taunton, Montalo,

Brockton, Boston, North Abin;—

ton, Brighton i Lowell w liczbie

27miu.
O godz. 11:30 otworzył konfe-

rencję ob. Dpbrosielski. W wstęp

em przemówieniu wyjaśnił cel

Zebrania poczem wybrano na prze

wodniczącego A. Dobrosielskiego»

sekretarzem niżej podpisanego-

Następnie -odczytano |korespon-

dencję oraz zawiadomienie o ma-

jącym się odbyć zjeździe 21go lu-
tego w Toledo, Ohio St. Mech.

Pol. W dalszym ciągu delegat J.

Surman, którego wysłała komisja
okręgowa do New Yorku na kon-

ferencję okręgów wschodnich 21

grudnia, zdał obszerne sprawo-

zdanie, zaznaczając wkońcu. iż

stare akcje są ważne do zjazdu.

W czasie dyskusji prawie wszy-

gcy delegaci zabierali głos, oma-
wiając obecną sytuację Stowarzy-

szenia, jakołeż podając opinje

swych filji z czego wyłoniły się

wmłoski na zjazd które jednogłoś-

nie zostały uchwalone.
Pierwszy wniosek, _stawiony

przez ob. Podsiad, poparty przez

ob, Bigos: konferencja poleca de-

legatowi, aby głosował przeciw

przeinkorporowaniu -St. Mech.

Pol. na Mech. Assos. Inc. w stanie

Delaware, jako krzywdzącej, dla

ogółu członków St. Mech, Pol.

Drugi wniosek stawiony przez

ob. J. Śmierowskiego, poparty

przez ob. W. Józefczyk: konfe-

rencja poleca delegałowi przed-

stawienie na Zjeździe, aby zlik-

widować dyrekcję w Ameryce i

wymienić udziały St. Mech. Pol.

na udziały wartościowe zainkor-

porowane w Rzeczypospolitej Pol

skiej. Zaś do technicznego prze:

prowadzenia powyższych spraw,

by Zjazd wybrał odpowiednią ko- |,

misję, któraby należycie opraco-

wała sposób dla utrzymania kon-

troli nad przedsiębiorstwami w

Polsce. ›
Trzeci wniosek, stawiony przez

ob. Glistę, poparty przez ob, Pi-

kol: Zapłacić delegatowi 100 dol.

do Tole@o na podróż i koszta; .

pieniądze mają : być ubl-gun po
dolarze od na póczątek

»

 

 

delegaci złożyli po dolarze.

Delegatem został wybrany jed-

nogłośnie przez aklamację ob. Ja-

centy Surman z Salem.
Wybrano komisję funduszu z

trzech: Popiak z Bostonu, Dobro-

sielski i Szczechowiez z Salem.

Zwracamysię do filji i poszcze-

gólnych członków St Mech. Pol.

w Nowej Anglii, którzy nie chcą

wymieniać starych udziałów na
nowe z dopłatą 10 dolarów, aby

zapisali swe proxy na ob. J. Sur-

mana, naleplajge znaczek review

stamp 10¢ i przesta¢ przed 15 lu

tym do Mechanics Assos. Inc.,
2701 E. Forest Ave., jakoteż po-

wiadomić sekretarza o liczbie wy-
słanych proxów i nadesłanie do-

Jara od członka na koszta delega-

ta. Członkowie z Lowell raczą
się zwrócić do ob. J. Śmiarow-

skiego, 54 Read St.
Obywatele! Dnia 21 lutego bę-

dzie zadecydowane, czy mamy
stracić prawo do majątków, ku-

pionych za nasz krwawo zapra:

cowany pieniądz, czy też otrzy-

mać wartościowe akcje z Polski

i utrącić wyrzucanie bez potrze-

by kilka tysięcy dolarów co rok

tw w Ameryce na utrzymanie pa-

nów dyrektorów.
Wrywamy Was, złączcie się z

nami, majątki w Polsce są: nie
zasypiajcie tej ważnej sprawy, na

tychmiast do czynu, czas krótki,

zwyciężyć musimy. O ile kto nie

okrzymał proxów, niech pisze 'do

biura w Detroit.
Korespondencje i pieniądze nale-

 

zarządcy.W 6

bez powodu, lub Innego
nfka w naszych przedsiębior

stwach, to znaczy na podsta
wie jakiegoś widzimisię dyrek.

tora jednego czy całej dy-
rekcji jest rzeczą niedopuste
czalnę, Nie mamy do czynie
nin r jaked grandy ery bendy
łapieblopską. po na stanowisku
zarządców w naszych.
Worstwach w Polsce mamy lu
dsi godnych zautania, poleco
nych przez najwyższych do-
stofników państwa polskiego, i
takich ludzi tak traktować jak
to , ByLaws omówię, my nie
chcemy 1 niedopuścimy,
Piątym punktem spornym jest

za wiolka władza nadana dy-
rekef w sprawie sprzedaży rue
chomości 1 nieruchomości przez
nas postadanych. Tu w Ame
Tyce nienia co sprzedawać, ale
w Polsce sprzedaż nieruchomo-
di takich jak Poręba, Prusze
ków sibo Bydgoszcz, rozumie
się nasze fabryki, taka sprzedaż
powinna być usieżniona od
większej llczby niż siedem oks
cfonazfuszy. To powinno tale:
toć od uchwały walnego zgro-
madzonia, Dosyć wolności ma
dyrekcja, jeżeli jej się da. spo-
sobność sprzedaży nieruchomo-

śck takich jak nasze fabrykaty,
choć 1 tu powinno być jakieś
zastrzożenie.

Oprócz tych punktów spornych Ja
ke są najważniejsze podlug ByLaws
wydanych przez Vechanles: Associa-
tlon, Inc. sg jeszcze 1 inne mate} dra-
styczne, które nie mogą być tu wy.
Morone z braku miejsca 1 z braku
czasu, sle ono wszystkie powlany być
poprawione na naszym walnym ześ
dzie, Tych plęć punktów powyżej

x

 

powinno wy yk.
aby przekonać każdego członka pric

snącego dobra ogółu 1 życzącego Iv
gotrwatego bytu 1 rozwoju naszych

przedsiębiorstw w Polsce, ze to: By-
Laws nam bo yam
nie nie gwarantują, a oddają nasze
Interosy w roco siedmiu wieczystych
Gyręktorów z władzą nieograniczoną.
3. Jakdo sy wige nasze wytyczne na

waluym sfetdrle, ktory ma się ode
wbyć w Toledo, Oho, dnta 2140 tue

togo b, r.2 »
a) ByLaws powinny być zmienio-

ne podiug projektu opracowane

go przez komitet wykonawery
nowojorski, a poprawione przez
walny, s
Równoczółnie 1 czarter czylk
Cetriticate of Incorporation ma
by¢ aby był równo-
brzmiący z ByLaws.
Sprawa przelnkorporowania na
prawach stanu Delaware powin-
na być oddana pod. głosowanie
na podstawie odpowiedniego
wniosku: zatrzymujemy firmę
Mechanics Association, Inc, w
Corporation of the State ot De-
lawaro, zy zmieniamy na kor

porację w Innym stanie! Pun»
ktem spornym co do korporacji
na prawach stanu Delaware
fest ta okoliczność, że wymagt-
nem fest zastępstwo naszego
Stowarzyszenia w mieście Wie
mlngton. Del. przez firmę Cor

poration Trust Co. of America,
a także, ie jedna z ksiąg. kor.
poracyjnych musi być w mieś:
cle Wilmington, stan Delaware,
zapowne w tej firmie Corpora;
tion Trust Co. of, America, d
czem jednakowoż Pylaws wy-
raźnie nie wspominają.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

 

 

WIADOMOŚCI Z NEW JERSEY -

  ży adresowat na rgce sekretarza

Edmund Szczechowiez, 121 Derby

St., Salem, Mass.

INFORMACJE PRZEDZJAZDOWE

dla delegatów na Walny
Zjazd członków 8. M. P. który ma

aig odby$ w Toledo, Ohio, dnia
21-90 lutego 1928 r.

(Ciąg dalszy.)

d) Uchwały walnego zjazdu akcjo-
uszy naszego Stowarzysze
powinny być obowiązujące

dla wszystkich -bez -wyjątku
udziałowców 1 dla -dyrekcji
przez cały czas od zjazdu do

1 nikt niema prawa tych
uchwał zmieniać lub kwestjo-

nować.
Trzecim punktem spornym w
ByLaws wydanych przez Me:
chanies -Association, .to ost
sprawa .wynagradzania .dyrele
torów. W ich paragrafie 17 pod
nagłówkiem .Compensation .of
Directors 1 w pargaratie 18 pod
nagłówkiem tym samym, po
wiedziano jest, do stałej pensji
dyrektorzy nie powino! poble
rad, sie wolno im uchwall6 wy-
nagrodzenie sa każde posiedze
nie według uznania dyrekcji.
Tu jest zostawiona jak najszer
sz wolność dyrektorom, bo mi
jp na podstawie togo prawo
uchwalić soble dowolno choćby
i najwyższe wynagrodzonie, a
14000 akcjonarjuszy niema pras
wa. protestować.

t) Tu w Ameryce dyrektor powie
nien podług praw amerykań›
skich być wynagrodzony za swe
usługi niech to będzie tylko je-
den dolar na rok, ale to b¢-
dzie prawne i nikt nto śmie te
go kwestionować. Jeżeli za pc

rg lat będziemy dostawal! dy-
widendy x naszych przedsię-
biorstw z Polski, a, to na naj.
bliższym walnym zjeździe uchwa-
Iimy dyrekcji jakąś stałą pen-
sję, -Wynagradzoń zo stratę
czasu 1 na podróż, nikt nie za
przeczy) bo to jągt słusznom
wymaganiem.
Czwartym punktem sprzecznym
to jest władza nadana kom!te
tow! wykonawczemu wybrane
mu # pośród dyrektorów. Z-
bac paragraf 15 ByLaws Me-
chanles Association. -Z wylgt
kiem jednym jedynym, a mia:
nowlelo: "The board may dele:
gate to such committes authorl-
ty to exercise all the powers

. of the board, excepting power

 

na
nia

   

n
~ dyrekcja ma prawo zdać całą
robotę swemu komitetowi, 1 od
tych traech będzie zależało wo-

góle wszystko.
h) Na taką nadzwyczajną władzę

jakiegoś komitetu my zgodzić
* się nie możemy. Na to są wy:

brant dyrektorzy w Morbie sie
dmiu czy dziewięciu aby rządzie
It, fetell mogy wystarczyć tyl.
ko trzej, no to nie potrzeba nam
wybierać aż siedmiu albo dzie-
więciu, Władza ma spoczywać
w rękach całej dyrekcji a nie

w nielicznym komitecie.
1) Podług paragrafu 49 pod na:

główkiem: "The board ot direc-
tors and other employees", dy-
dyrekcja mz prawo przyjmować
najwydszych -urzędników /ta-
kich fak General Manager 1
kierowników oddziałów (zapew-
no dla naszych przedsiębiorstw
w Polsce) l rarazem ma prawo
wyrzucać Ich dla jakiegoś po-
wodu aibo i bez powodu. to pre-
wo tak brzmi: „Provided how.
ever, that nny such general
manager departmental heads,
r other employees may be dis

Charged or removed at any time
either for cause or without
couse by the board of direc
tors" 

 

 

PASSAIC

Wiec

Zebranie członków Klubu De-

mokratycznego odbędzie się w nie

dzielę, dnia 25go, o godzinie 2.30

popołudniu, w sali pod nr. 152

Sma ulica, Zaś wieczorem odbę-
dzie się wiec w sprawie prawa,

wniesionego w Kongresie o opo-

datkowaniu wszystkich nieobywa

teli. Na wiecu tym będą prze-

mawiać wybitni mówcy. Zapro-

szeni są wszyscy - mężczyźni

i kobiety.

 

 

S. Serafin, sekr.
 

NEWARK

Jak'to było na bala masko-

wym Sokoła

 

 

Doroczny bal maskowy Sokoła

Gn. 17go, który się odbył ubiegłej

soboty włeczorem w Laurel Gar

den, nie zawiódł w niczem, Goś-

cie poczęli napływać o wczesnej

godzinie, tak, że o godzinie 10-)
na sali był już natłok. Zamasko-

wanych gości w kostjumach było

setki. Ogółem można śmiało po-

wiedzieć, że bal ten zwabił tysig-

ce ludzi. Muzyka była pierwszo-

rzędna, Dwie orkiestry naprze-

mian przygrywały bezustannie do

2ej godziny rgno.
Punktualnie o godzinie 12¢)

rozpoczął się Polonezi wybór kan

dydatów na nagrody.  Sedziami

byli: pani Gzowska, panna L. Że-

bulewska, Jan Zurkowski, R. Nad

ratowski, p. Gołembiewski i E.

Albin.
Nagrody otrzymały następujące

kluby 1 poszczególni goście: Ne-

wark A. A. Club w stroju więż-

niów, nagroda pierwsza -- puhar;
Phy Gama Girls, w stroju holen-

derskim otrzymały drugi puhar;
Schemers Club, puhar trzeci, Po-

szczególne nagrody otrzymały na

stępujące osoby: Zuzanna Bucz-

kowska, ubrana za tancerkę hisz-

pańską; Lucja Lorentowicz, An-

na Boczak, P. Majewska, p. J. Żur

kowska, p. Wilmańska, F. Wen-

ning, pani Biedroń, A. Dombek,

Anna Zarembska, Helia Stocka,
A. Stopa, W. Malewski, Oskar

Saunders, F. Bishop, Jan Kowna-

cki, pani Zarotkiewież z Linden,
N. J. i panny W. Nawojska i W.

Putyńska"
 

Wczoraj dyrektor robót publicz
nych, Raymond, ogłosił pierwszą

część programu ulepszenia. ulic

newarskich na rok 192. Według

budżetu, w następnych kilku mie

siącach, miasto wyda świerć mil-

jona dolarów na astaltowanie u-

lie. z t

  

          
W SALI KLUBU

Początek"o godzinie 7:30

  

 

- BAYONNE

Kazał żonę aresztować w o-
bawie, że ona chce dzieci

ukraść
 

Marja Nadolska, lat 33, 721 East 17th ul.. która opuści:Swego męża i troje drobnych dziech w dniu 20 grudnia, - została
wczoraj aresztowana, gdy, przybyła do Bayonne, prawdopodobnie3213? aby dzieci odwiedzić, Na-

ą aresztowali detektywi 3
Grath i R. Scolt, na żądanie ;:;
męża Jana, który twierdzi, iż
przybyła, by dzieci wykra
mu.

  

Aresztowana broni się tem; sit
przez ostatnie kilka tygodni ba-
wm? u swego brała w Erie, Pa.
Mąż jej nie daje temu wiary i
tw_wrdzx. iż małżonka jego opu-
ściła sie za to, że on pewnego
razu skarcił ją za jej zbył raż
śmiałość do jednego z jego ?:];
jaciół. Po spędzeniu pięciu godzin
w celi więziennej, Nadolska po-
starała się o ręczycieli, którzy
postawili kaucję za nią. Sprawa
sądowa "prawdopodobnie odbg-
dzie się jutro,
 

Jan Wasik, z pn. 503 Avenue A,
został aresztowany ubiegłej so-
boty w nocy za jazdę automobi«
lem, nie posiadając licencfi szot
re_rskxej. Aresztowano go naj-
pierw za spowodowanie kolizji
automobilowej, przy narożniku
ulic 15ej i Avemie ¢. "
 

%ATRENTON

Występ Artysty K. Worcha

Jutro, to jest w Sobotę, dn. 24
stycznia artysta Kazimierz Worch.
koncertować będzie w Trentpn na >
sali parafjalnej św. Krzyża, cor.
Cuss and Adeline St. Wielki suk-
ces, jaki artysta odniósł na swym
koncercie w ubiegłym sezonie,.
wróży, że w sobotę sala będzie
wypełniona po brzegi, gdyż wie»
le biletów już rozprzedano. Pro-
gram koncertu całkowicie nowy
ostatnich nowości, które artysta
świeżo przywiózłze sobą z Pol-
ski. Początek koncertu dla star
szych o godz. 8ej wieczorem. -
Prócz tego artysta chcąc zapoz-
nać polską dziatwę szkolną z pięk
nymi utworami polskimi, przy-
gotował specjalny program we-
sołych piosenek i dowcipnych ba
jęczek, oraz opowiadań dla dzie-
ci, aby młodociane umysły uczy»
ty się kochać i poznawać swoje

 

 

 

 

JUTRO!

""". gzAROPOLSKI BAL:
: urządza

+ TOWARZYSTWO ŚPIEWU „HARMONIA"-

255 Court ul., Newark, N. J.
wieczorem =- Wstęp 35 centów

Kto chce po staropolsku zabawić się w śpiewaków gronie, gdzie
prócz tańca, będzie mógł posłyszeć pieśń polską i zobaczyć pięknie od-

mozurn przez cztery pory w kostjumach narodowych: ten
niechaj nie omieszka przybyć do NAS - JUTRO! Wszysey proszeni!

utwory ojczyste.
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MAIN OFFICE:

24 UNION SQUARE, NEW YORK, N. v.
OPourth Arenie, międay 18h i 16th Street's)

Telephone, Stupresant 5493

BROOKLYN BRANCH:
586 Manhattan Avenue
Telephone, Greenpoint 0928

KTO MA MOP

Z powodu zawarcia umowy w Paryż
według której StanyZjednoczone mają pra
wo uczestniczyć w podziale odszkodowań

wojennych, płaconych przez Niemcy, po-
wstało ciekawe nieporozumienie. Pewna

część polityków waszyngtońskich uderzyła

na alarm, obawiając się, że rząd prezyden-

ta Coolidge'a, zawierając umowe, opartą
zasadniczo na Traktacie, Wersalskim, tym

samym przyjął na siebie odpowiednie zo-

bowiązania.
Stanowisko tej części, jest do pewne-

go stopnia uzasadnione. Politycy europej-
scy, tak francuscy, jak i angielscy wygło-

sili opinię, że umowa paryska, która zapew
nia Stanom Zjednoczonym zwrot długów

niemieckich, jednocześnie angażuje Ame-

rykę do aktywnego udziału w sprawach

polityczno finansowych, związanych z pla-

nem Dawes'a.
Na to wszystko odpowiedział sekre-

tarz stanu! Hughes, że Stany, choci pol-

nie z Aljantami pieniądze od Niemiec brać

będą, to jednak z tego nie wynika, żeby

przyjmowały na siebie jakiekolwiek zobo-
wiązania i czemkolwiek były związane ze

sprawami Europy. -Oświadczenie p. Hug-

hes'a, nie jest zakończeniem kontrowersji.

„Nieprzejednani" senatorzy z grupy bez-
względnychizołacjonistów żądają pełnego

ekstu umowy i nie dowierzając sekreta-

rzowi stanu, chcą własnemi oczyma spraw-

dzić, jak istolnie ta umowa wygląda.
Prasa tymczasem, albo staje w obro-

nie rządu prez. Coolidge'a, albo też zacho-

wuje dyskrelną rezerwę i czeka na dalszy

rozwój wypadków.
Czy pan Hughes ma rację, czy też ma-

ją ją ci, którzy twierdza, że Stany, godząc

sie na wspólnictwo z Aljantami w sprawie
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 tytułu ponosić jakieś konsekwencje?

Konkretna odpowiedź na pytanie, są-

dzącrzecz z naszego punktu widzenia,, jest

prawie niemożliwa. .

Możnaby powiedzieć, że Obie strony

mają słuszność i obie jej nie mają.
Jeżeli chodzi o punkty umowy parys-

kiej, podpisanej przez ambasadora Ks‘l—
logg'a w Londynie, a nastepee p. Hughes'a,
faktycznie nie zawiera ona nic, coby le-

galnie zmuszało Amerykę do przyjmowa-

nia jakichkolwiek zobowiązań wstosunku
do Aljantów, do Niemiec i wogóle do Eu-

- ropy. .
Nie zobowiązuje również Stany Zjed-

noczone legalnie plan Dawes'a, chociaż jest
on projektem wyłącznie amerykańskim,
promowanym „nieoficjalnie" przez rząd
waszyngtoński i bankierów z Wall, czy też
jak twierdzi p. Hamilton, z Pine Street.

Ale tutaj właśnie leży sedno rzeczy.
Partja republikańska, która odrzuciła

Wersalski, pakt Ligi Narodów i o-
baliła Wilsona pod hasłem „nie mieszania

się do spraw Europy", do ostatniej chwili

obawia się wystąpić otwarcie i hasła izo-

lacyjne, na których do władzy dojechała,
precz odrzucić. - / %

Jak nieraz zaznaczaliśmy, robi się

wszystko w Europie, ale „nieoficjalnie",

to znaczy bez ponoszenia za działalność od-

powiedzialności oficjalnej. Pozatym, ro-

bota idzie pełną parą we wszystkich kie-

runkach, tak

-

finansowo-gospodarezych,
jak i politycznych.

P. Hughes jest & porządku, gdy za-

pewnia, że tych właśnie oficjalnych obli-
ząd Stanów Zjedno v Eu-

zdoło
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wytłumaczyć, do jakiego stopnia Amery-
muje na siebie odpowiedzialność

jalną i moralną za cały plan Da-
wes'a, który przecież jest podstawą ostał:
niej umowy w Paryżu. :Jeżeli plan ten nie
powiedzie się, nie będzie pieniędzy na od-
szkódowania wojenne. A skoro nie będzie
pieniędzy, to nie otrzyma ani centa Ame-
ryka. -W interesie więc Stanówleży, aze-
by plan Dawes'a funkcjonował najspraw-
niej, a to do pewnego stopnia gwarantuje

   

  

  

kanie. . . N

Polityka tego rodzaju, prędzej czy póź
wymaga odpowiedniego wyklarowa-

 

niej,

 

\ | żeli sobie to
:fnkl. żę wykonaniem jego kierują Amery- l czynni politykierzy wardowi iw 3 ]

w

nia, Nie można wiecznie unikać oficjalnej |
odpowiedzialności, a jednocześnie nieofi- |
cjalnie zbierać korzy Umowa paryska

jest pierwszym krokiem ze strony Amery?

ki do wycofania się z niejasnej i chwilami

przykrej sytuacji. Cokolwiek się o niej mó-

  

i wi i pisze, jest ona zapowiedzią zniesienia

polityki izołacyjnej, która faktycznie nie

istniała nigdyi istnieć nie mogła wstosun
ku do Europy. wb.

„KOCIOŁ GARNKOWI PRZYGANIA -
- A SAM SMOLI"

Przysłowie to stare, da się doskonale za-

stosować do walki, która toczy się na tle spra-

wy ograniczenia narkotyków w Lidze Narodów.
Delegat Anglii lord Cecil, powiedział w swej

mowie, że Stany Zjednoczone są największym

odbiorcą opjum.
Na to znowu delegat amerykański Porter

oświadczył, że jego kolega angielski mija się z

prawdą (czyli kłamie), a Anglja nie dopuszcza

do umowy międzynarodowej ograniczającej pro-
dukcję i handel narkotykami, ponieważ ciągnie
z tego ogromne zyski materjalne.

W dalszym ciągu znowu, lord Cecil obraził
się 1 delikatnie nawymyślał krewklemu ameryka-
ninowi, występując w obronie honoru Wielkiej
Brytanii".

W samej rzeczyci panowie obaj mają rację.
Według statystyk lekarzy amerykańskich, Stany
Zjednoczone Istotnie spożywają więcej narkoty-
ków, niż jakiekolwiek, oprócz mote Chin, par-
stwo na świecie. Nie jest to żadna tajemnica.
Narkotyzowanie kokalną, morfiną, opjum i inny-
mi tego rodzaju środkami, zwiększyło się ogrom-
nie w Ameryce od czasu wprowadzenia prohi-
bic}! na alkohol.

Co zaś dó Anglii, to bez względu co lord
Cecil będzie mówił o jej „honorze", faktem jest,
że z handlu opjum czerpie kolosalne dochody.
Znaczna część pól makowych w Pereji i Małej
Azji, które dostarczają maku do produkcji opjum
i pokrewnych mu narkotyków, znajduje się w
rękach kapitalistów brytyjskich.

Są to przedsiębiorstwa obracające setkami
milonów dolarów. Dla sprawiedliwości zaś
dodać, że nie brak w tym przedsiębiorstwie ame-
rykanów, francuzów i niemców.

Jednem słowem, w Lidze Narodów wszyst-
kie zainteresowane mocarstwa pragną niby wy-
świadczyć dobrodziejstwo ludzkości, ale chciałyby
tak zrobić, żeby nie stracić dochodów.

To się jednak nie uda. Wiedzą o tem dobrze
Anglicy i Amerykanie, którzy zdaje się nietyle
myślą o ograniczeniu produkcji narkotyków, ile
szukają sposobówdo zerwania obrad w Genewie.

w % % '

OCHRONA DZIECI I POLITYKA

Gubernator Smith w swojej mowie progra-
mowej noworocznej zaproponował, żeby kwestję
uchwalenia dodatku do Konstytucji o ochronie
dzieci od pracy, oddać pod referendum.

Pisaliśmy o tej propozycji gubernatora, zwra-
cając uwagę, że szczególniej w kołach pracy, wy-
wołała ona silne niezadowolenie. Obecnie sprawa
wygląda dość nerwowo.

Referendum, powiadają leglslatorzy w Al-
bany, to kosztowna rzecz, Tyle kosztuje ile regu-
Jarne wybory. Dlaczego gubernator nie przekazał
kwestji do załatwienia legislaturze?

Ale przyjaciele gub. Smith'a starają się #e-
(tyły; jego wytłumaczyć tym, że w legislaturze

kontrolowanej przez republikanów, wniosek o o-

chronie dzieci pracujących, zostałby napewno ubl-

ty. To może jednak nastąpić i teraz.

Znajdzie sig jeden senator 1 wniosek formal-

nie przedłoży, a wtedy legislatura może się po

nim przejechać według upodobania, nie licząc się

z wolą gubernatora, To nie zakończy sprawy, bo

ze strony gubernatora może nastąpić veto, ale

w kontrowersji przejść mogą lata i ratyfikacji

ważnego dodatku do Konstytucji nie będzie.

Względy polityczne nie jedną dobrą grzebią

sprawę. Dzieje się to na każdym kroku. CóŻ po-

litykierów , obchodzi karygodne niewolnictwo

dzieci pracujątych!

# # #

0 CZCI DLA STARSZYCH

Nie twierdzę, że szanować starszych nie należy,

lecz niech mi grono miłych Czytelników wierzy,

że nie należy czoła pochylać przed nimi

za ten jedynie tylko fakt, że są starszymi, :

bo to nie ich zasługa i - każdy z ramoli

mniejszych lub większych - młodszym być

bezwzględnie woli...

 

Nie rozumiem taksanto czci dla włosów siwych.

Jeśli siwizna daremjest niebios życzliwych

1 zaszczytem najwyższym - o, starcy niewietni-

czemuż z was każdy włosy jak może, tak czerni?

„A ci, którzy się etiełpią 1 wieczór i rano

siwym włosem ~- są zwykle tysi, jak kolan

: ullan Ejsmond,

 

   
  

 

Dr. Wi Koniuszewski. +
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Zwrot w polityce amerykmzkm *
 
„Polityka Stanów  Zjednoczo-
nych jest niezwykle skompliko-
waną i zgoła czem innem, ani:

ryobrażają nawet

 

stanowi. Niestety rozpowsze-
chnionem jest mniemanie, że po-
lityczne życie Stanów Zjedno-
czony@h obraca się w ciasnem
kółku interesów osób kandydu-
jących na rozmaite urzędy pu-
bliczne, nawet najwyższe. Nie-
wątpliwie winę tego przypisać
należy tonowi i treści kampanji
wyborczych, które sprowadzają
na myślowe bezdroża ogół oby
wateli. Z wyjątkiem może pew
nych faz kampanji prezydencjo-
nalnej, wszystkie inne nie dają
wyborcom żadnego materjału
edukacyjnego, nie zaznajamiają
ogółu z kwestjami polityki wew-
nętrznej, a tem mniej zagrani-
cznej, w czem chwalebny wyją-
tek stanowi zawsze propaganda
wyborcza partji socjalistycznej,

Stany Zjednoczone prowadzą
jednak bardzo skomplikowaną
politykę zagraniczną i mimo pu-
blicznego zasłaniania się dok.
tryną Monfoego, stanowią wat
ki czynnik na arenie polityki
międzynarodowej. Na ogół mo:
źna było tego nie zauważyć,
chociaż już za czasów Roosevel-
ta tendencja coraz intenzyw-
niejszego brania udziału w poli-
tyce międzynarodowej przez
Stany Zjednoczone, plastycznie
występuje. Za czasów Wilsona
doszła ta tendencja do punktu
kulminacyjnego, chociaż polity»
czni przeciwnicy Wilsona, stara-
li się to zbagatelizować, wyty-
kając brak rezultatów praktycz

  

 

nych, a nawet  wyszydzając
Wilsona, że powodowany zbyt
daleko posuniętym idealiz-
mem, dat się nabrać europej-
skim spryciarzom dypłomaty-
cznym. s
Następne lata obiegają koło-

we linje, już to zbliżając się, już
to jeszcze bardziej oddalając
się od współudziału Stanów
Zjednoczonych #! resztą Europy
w decydowaniu kwestji między-
narodowych, w miarę tego, jak

sentyment Łwyczuwnł potrzebę

kooperacji i niemożliwość odse-

parowania się od reszty świata,

,lub przychylał się ku dawnemu

i to bardzo dawnemu, dosłow

nemu interpretowaniu doktryny

Monroego.

W ostatnich dniach |(14go

stycznia) nastąpiła radykalna

zmiana, wyrażona udziałem fak.

tycznym Stanów Zjednoczonych

w konferencji paryskiej i

saniem przez reprezentantów

tychże, daleko idącej umowy,

wynikającej z tak zw. planu

Dawesa. w której Stany Zjedn

czone zobowiązują się do częś

odpowiedzialności za wprowa-

dzenie w życie, względnie przy.

pilnowania wykonywania wa:

runków planu Dawesa i współ

udziału w korzyściach, gwaran-

towanych wszystkim aljantom

przez tenże plan Dawesa.

Stany Zjednoczone otrzymać

mają nie więcej jak trzysta

pięćdziesiąt miljonów dolarów,

tytułem odszkodowania od Nie-

miec na zasadzie planu Dawesa,

a wdziedzinie odszkodowań wo-

jennych.

Pierwsza pozycja reprezen-

tująca dwieście czterdzieści mi-

ljonéw dolarów, ma być spłaca-

ną przez Niemcy w ratach ro:

cznych po 55 miljonéwdolarów,

a w razie niemożności uiszcze-

nia całej raty, niespłacona resz-

ta będzie przenoszona z roku

na rok, przyczem będzie się ją

oprocentowywać do wysokości

czterech I pół procent od sta.

Jakkolwiek drobna jest ta

wielka suma, przyznana Stanom

Zjednoczonym, w stosunku do

ogólnej sumy reparacji, to jed-

nak przyjęcie jej przez Stany

Zjednoczone wkłada na nie zobo-

wiązanie ścisłego przestrzega-

nia, by Niemcy swoje zobowią«

zania wypełniały, a w dalszej

konsekwencji wciąga się Ame-

rykę w orbitę międzynarodowej

polityki tak ściśle, że wstąpienie

Ameryki do Trybunału Między:

narodowego i Ligi Narodów jest

kwestją bardzo już niedługiego

czasu.

  

 

Z PRASY I O PRASIE

 

Polemizując z prasą prawico-

wą w sprawie ustawy o organi-

zacji wyższych władz wojsko-

wych, „Kurjer Poranny" zazna-

cza niekonsekwencje w stano-

wisku endecji.

„Wszystkim -powszechnie

wiadomo, że zastrzeżenie, iż

Prezydent nie może sprawo:

wać naczelnego dowództwa w

razie wojny, wsuniętę było

złośliwie przez" prawicę Sej-

mu Konstytucyjnęgó ,dla u-

niemożliwienia _ówczesnemu

Naczelnikowi Państwa przy-

jecia.wyboru na Prezydenta,

- ponieważ nawet panom z

prawicy nie mogło wówczas

przejść przez głowy, aby wo-

dzem w razie wojny mógł być

kto inny, niż ten, kto raz już

Polskę zwycięsko ocalił

dopóki rozporządzać _będzie

siłą duchową i fizyczną.

łe cywilny Prezydent nie
może być naczelnym wodzem
w razie wojny, to nierwyma-
gało oczywiście żadnego za-
strzeżenia konstytucyjnego i,
wynikało z samej natury rze
czy, Podkreślenie jednak, że
tylko w razie wojny |Prezy-
dent oddaje swoje zwierzch-
nictwo nad armją Naczelnemu
Wodzowi, wzmacnia w rezul.
tacie tylko przywilej najwyż-
szego zwierzchnictwa Prezy
denta nad armją - przywilej
nieograniczony niczem - 0-
prócz zastrzeżenia, że za czyn
ności z tem zwierzchnictwem
złączone odpowiadk przed Sej
mem nie nieodpowiedzialny
Prezydent, ale jego odpowie-
dzialny przed Sejmem mini:
ster woju):"._

Jak historja z tysiąca) i je-

dnej nocy brzmiała rewelacja,

którą przed dziesięciu dniami

podał rzymski dziennik „Sere-

no". * .

Twierdził on, że p. Donati, na

czelny redaktor „Słampy" wniósł

do senatu niesłychanie obciąża-

jące doniesienie na generała de

Bono b. dyrektora generalnego

policji a zarazem komendanta

policji faszystowskiej. Prawdzi-

wość samego faktu domiesienia,

stwierdzona została pośrednio

przez ,to, że p. Donat! wniósł
  

  
 

     

daktorowi „Serena"

kradzież dokumentów.

Najważniejszą jednak oczywi-

ście rzeczą jest treść tych doku-

mentów. Przedstawia ona istot-

nie sensację pierwszego rzędu.

Podtym względem relacje „Se-

rena", tudzież późniejsze inne-

go dziennika rzymskiego „Mon-

do" brzmią mniej więcej zgo-

dnie. Przedmiotem doniesienia,

które p. Donati wręczył dopiero

w ubiegły wtorek sekretarzowi

Trybunału stanu i przewodniczą

cemu senackiej komisji śledczej,

senatorowi Melodii była z jednej

strony organizacja  faszystow-

skiej Czeki, z drugiej zaś rola

jej, a w szczególności gen, de

Bono w zamordowaniu posła

Matteottiego.

Czeka, której siedziba znajdo-

wała się w budynku rządowym,

mieszczącym także biuro gen.

de Bono, ukonstytuowana jako-

by została w prywatnem mie-

szkaniu prezydenta ministrów

przy via Rassella. W zebraniu

tem brał udział de Bono. Ko-

mitet wykonawczy Czeki pozo-

stawał w stałym związku z ko-

mendą milicji. Komitet organi-

zował napady i morderstwa, naj

mował morderców i t. p. Co się

specjalnie tyczy śmierci Matte-

ottiego, to de Bonaposiadał dzi.

wnie wcześnie dokładne o niej

wiadomości. Redaktorowi „Cor-

riere Italiano", który przybył do

policji, ażeby zasięgnąć infor-

macji o przebiegu morderstwa

powiedział de Bono, że odpo-

skargę o

 

wiedzialność rządu wchodzi tu |

poważnie wgrę. De Bono kazał

sobie przynieść pokrwawione u

branie Matteottiego.. Cesarino

Rossi, przed oddaniem się są-

dom, oświadczył wyraźnie kilku

przyjaciołom, m. in. profesoro-

wl Bazzl: „De Bono by! poinfor-

mowany o spisku przeciw Mat-

teotti'emu i wiedział o przygo-

towaniach do unieszkodliwienia

posła socjalistycznego. Dwa

dni przed napadem Dumini (gło

wny wykonawca morderstwa)

powiedział, że przygotowuje sig

jedna z najważniejszych ekspe-

dycji, dodając, że z gen, de Bo-

no osiągnięto zupełne porozu»

mienie". A

Rzecz .,progta,.. że de. ›ono
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jak najkategoryczniej zaprzecza

tym oskarżeniom. Ogłasza w

„Tribunie" pismo, .w .ktérem

wyraża zadowolenie z powodu

skargi p. Donati'ego, która po-

zwoli mu ścigać oszczerców.

Ponieważ gen, de Bono jest

członkiem senatu, przeto sądzo-

ny być może tylko przez tę Izbę,

przyczem zauważyć należy, że

wedle' ustawygłos w tym sądzie

mają tylko senatorowie, miano-

wani przed więcej niż dwu laty.

Nominaci więc obecnego rządu

wykluczeni będą od udziału w

sądzie.

Prezydent senatu, p. Tittoni,

zarządził natychmiast po wnie-

sieniu skargi ukunstytuowaęie

senatu jako najwyższego trybu-

nału. Skarga pójdzie przedew-

szystkiem do stałej komisji śled-

czej senackiej, która najprawdo

podobniej zażąda od zwyczajne-

go sądu nadesłania całego aktu

morderstwa Matteotti'ego. Po-

ciągnie to za sobą odwłokę śledz

twa w zwykłym sądzie. Może

mieć jednak także i to następ-

stwo, że, o ile komisja śledcza

dojdzie do przekonania, iż gen.

de Bono mógłby być uważany za

jednego z intelektualnych spraw

ców morderstwa, cała sprawa

Matteott'ego przejdzie ze zwy-

klego sądu do senatu

ziEm-ą
INAUGURACJA KRAKÓW-SKIEJ AKADEMJI GÓR- W

 

NICZEJ

KRAKÓW, 20-go grudnia. -
Onegdaj odbyła się w krakow

sklej akademji górniczej uroczy
stość imatrykulacji uczniów gór
nictwa i hutnictwa. Po nabo-
żeństwie w kościele św. Barba-
ry właściwa uroczystość odby-
ła się w auli uniwersytetu Ja-
giellońskiego. Rozpoczął ją in-
spektor Inż. Studniarek, który
zobrazował obecny stan, organi-
zacji akademji krakowskiej, pod
kreślając olbrzymie wysiłki, ja-
kich się podjęło grono profesor
skle bez wyjątku, ażeby akade-
mję podnieść i utrzymać na od-
powiednim poziomie.
Mimo ciężkich warunków w

rozwoju akademii, napływ słu-
chaczy nie zmalał, lecz wzmógł
się w roku (biegłym do liczby
425, w półroczu zimowem, a 433
w półroczu letnim, Wydział hut-
niczy, który w r. 1922 - 23 wy-
kazywał zaledwie 30 słuchaczy, |
wzrósł liczebnie do 70, pomimo |
odstraszającej konfunktury w
przemyśle hutniczym.
Z kolei przemówił rektor in-

żynier dr. Jan Krause, który |
podkreślił ważność i cel uroczy-
słości, oraz wezwał młodzież
górniczą do spełnienia obowiąz-
ków, jakie nakłada na nig aka-
demja i społeczeństwo.

Następnie dziekan Chromiń-
ski odczytał rotę przysięgi dla
imatrykulujących się poczem
każdy z nowo zaciężnych stu-
dentów na znak, że przyjmuje o-
bowiązki na niego włożone i
składa przysięgę, podchodził do
rektora, który darzył go uści-
sklem dłoni,,a następnie podpi-
sywał akt ślubowania,

Wieczorem około godziny 7
przeciągnął ulicami miasta tra-
dycyjny pochód „lisów - górni.
ków", Pochód wyruszył z Wa- |
welu i przeciągnął ulicami Stra-
szewsklego, Dunajewskiego, Ba
a a

lake - Amerykańska
SzkoŁA AUroMOsiLówĄ

pod kierunkiem znanego inżyniera
R. MANKUSA
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Milako Third: Aven

Dajemy najtańsze kura w
noząc me ye

KowPLETNY KURS #23.

TIONAL AuTo SCHOOLNA
zao €, t6tn Street, blisko Thira Aug.   

 

'| Nieczielk od 9 rane do 4

  

sztową, Sławkowską na Rynek;
a następnie Florjańską i Poto-
ckiego udał się ,do kasyna ofi-
cerskiego, gdzie odbył się tra-
dycyjny „skok przez skórę" z
beczki piwa. W pochodzie „I-
sów" niesiono beczkę piwa, „Li-
sów" prowadził „lis - major"
w kostjumie.

  

Pamiętajcie o Komitecie Im.

Józefa Piłsudskiego
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TŁUMACZENIE
z

FRANCUSKIEGO

  

(Ciąg: dalszy).
Szła przez życie z wdziękiem i dumą królo-

wej, której żaden brud ziemski dotknąć nie jest
w stanie,

Omdlenie Róży-Leśnej po bytności Helletty
w Bellevue i scenie, jaka przytem miała miejsce,
zaniepokoło Daniela śmiertelnie.

Przy wielkiem poświęceniu i światłej kuracji
ocalił ją raz jeszcze.

Lecz ona sama nie łudziła się co do grof-
nego stanu swego zdrowia, czuła, że nie długi
pobyt jej na świecie. .

Zrezygnowana na wszystko, ze spokojem
prawdziwym mówiła o swojem zdrowiu z Danie-
lem.

Nigdy nie opowiadała przyjacielowi swemu
o widzeniu się z matką. - Nigdy Imię tej matki
wyrodnej na jej ustach nie pozostało.

Lecz zato powtarzała ciągle błogosławione
Imię Gizeli.

OB! znaleźć tę slostrę kochaną! zobaczyć.
żyć z nig, mieć z nią jedną duszę, myśl jedną,
sfowem tworzyć jedność nierozerwalną, odzy-
skać przywiązanie tkliwe a głębokie, któreby ją
do życia wiązało, odzyskać Istotę kochaną i któ-
raby wzajem kochała!

Jednego dnia rano Daniel przyszedł wcześ-
niej, niż zwykle i zastał ją jeszcze śpiącą.

Obudziła się dopiero, gdy jej oznajmiono
wizytę doktora Mornasa.

Ubrała się naprędce w szlafrok 1 prze-
szła do buduaru. .

Oczy zmęczone, nierozbudzone jeszcze do-
brze, błyszczały jednak w twarzyczce woskowej
białości.

Długo patrzył nanią w milczeniu.
Młoda dziewczyna była rzeczywiście prze-

rażająco szczupłą.
Usiadła obok Daniela. ,
Ona także patrzyła na niego prześlicznemi

czarnemi oczyma, które powiększyły się jeszcze
z powodu szczupłości twarzy.
- Wydaję się słabszą, daleko słabszą? za-

pytała z dobrym uśmiechem. - Oh! czuję, że nik-
nę z dniem każdym.

Daniel smutny nic nie odpowiedział.
Ona mówiła dajej:
- To mnie tylko pęciesza Danielu, że umrę

na stanowisku; do ostatniego tchnienia śpiewać
będę...

I zaczęła nucić arję z „Haydee".
- Jak znajdujesz głos mój teraz? - Mnie

się wydaje dźwięczniejszy, więcej wibrujący niż
dawniej: bo też śpiewając, życie moje w głos prze-
lewam. O! moja sztuka! - mówiła spokojnie.
Jej tylko i ciebie żal mi będzie, odchodząc z tego
świata, - Kochałam zawsze sztukę... a nigdy
żadnego mężczyzny, tylko ciebie, jak brata, cie-
bie, któryś taki dobry, ratowałeś mnie, pociesza~
leś i do życia powróciłeć tyle razy... Bez ciebie
dawnobym umarla.

- Nie mów tego. Będziesz zdrowa, przy-
reckam.

- Słodkie kłamstwo.
- Ja nigdy nie kłamię, Fernando. |
- Nawet przed kobietą, która ma umrzeć?
Zamilki i z sercem ściśniętem zamyślił się

- potem przemówił:
- Kiedy kto posiada głos tak piękny, nie

umiera młodo, moja droga.
"Ten głos świetny i melodyjny, płynący z

piersi chorej, łzy mu z oczu wyciskał,
Był to ostatni krzyk duszy ulatającej.
-- Przebacz, że cię obudziłem - rzekł -

ujmując obydwie rączki divy 1 ściskając je lekko
- przechodziłem tędy i nie mogłem oprzeć się
chęci zobaczenia się z tobą.

- Dobrze zrobiłeś, a jednak jak mi oznaje
miono; żeś przyszedł, śniłam wtedy rozkosznie.

- Wierzysz w sny Różyczko?
- Nazywaj mnie Fernandą, dobrze? - Ró-

ta-Leśna to moje imię sceniczne, Fernanda, imię
prawdziwe z lat dziecinnych. *
- Bardzo ładne imię, pojmuję, że lubisz

jak ci je dają. #
- Ono kołysze słodko moje serce.
- A ten sen dzielejszy?
- Śniłam o Gizeli, widziałam ją dużą 1 pię-

kng.
Młody człowiek zadrżał.
- Dziwna rzecz - ciągnęła Fernanda -

patrzyłyśmy obydwie w lustro, a twarze nasze
były jednakowe zupełnie. Pochylona do niej mó-
wiłam: ;
- Gdybyś wiedziała, jak jeśteś kochaną?
- O! tak kochaną - wyrzekł Daniel ci.

chutko, - Lecz nie chce zrozumieć tej miłości,
nie chce jej odpowiedzieć; 1 pomimo zapewnień
Natalji nie wierzę w miłość Gizeli.

Straszne zwątpienie ściskało mu serce. Czy
kobieta, uciekająca przed nim, może go kochać?

Gdyby Gizela naprawdę miała dla niego u-
czucie, czy nie pocleszylaby go słowem, nadzieją
lepszej przyszłości?, +

Róża patrzyła na niego z czułością, nie wy-
suwając rąk z uścisku młodego człowieka.
- Oh! ten sen - mówia z napół przymknię-

tem! oczyma, aby wyraźniej odtworzxć go w wy-

obraźni. - Słodko śniłam Dantelu; - śniłam, że

ta Gizela twoja uwielbiana jest moją wiostrą. -

Pojmujesz tą, której od tylu lat pnyzywnmf A
kiedy obudziłam się, myśląc, że jest przy mnie,
wyciągnęłam ręte, żeby ją. uściskać.

Przypomniał soble teraz, że zauważył w o-

  

 

czach dlvy blask nadzwyczajny, jakby z powodu

radości doznanej. +

Więc to ten słodki sen tak ją przeobraził.

- Byłabyś bardzo szczęśliwą, gdyby ten sen

się urzeczywistnił? - rzekt cicho.

- 0! tak, bardzo szczęśliwą!

-- Niestety! sny sg zwodnicze.

- Zostaw mi złudzenia, proszę cię, Danielu.

Milczała chwilę! - potem ciągnęła z zamyśle

niem.

- Kilka miesięcy temu, miałam także sem

dziwny. .

- Powiedz, moja droga. .

- Widziałam we śnie matkę, tę matkę, któ-

rej tyle lat szukałam, którą pragnęłam kochać.

Otóż Danielu, widziałam ją po tym śnie...

- 1 ukryłań to przedemną?

- Tak, ale przebaczysz mi, przyjacielu. Roz-

łączyły nas z matką ważne powody; nie mogłam,

nie powinnam mówić o niej tobie... Przyszła do

W końcu lutego r. b.
dża na dwumiesięczną turę kon-
certową po Stanach Zjednoczo-
nych narodowa ludowa orkiestra
St. Namy skiego. -Narodziny
orkiestry Namyslowskich pocho-
dzą z motywów bardzo prostych
a zarazem pięknych. Przed 40 la-
ty Karol, ojciec obecnego dyry-
genta, po ukończeniu studjówmu
życznych w Warszawie, wrócił do
swego majątku w Shomentowi-
cach pod Zamościem lubelskim
na gospodarstwo. Artystyczna du
sza jego pełna była jednak tonów
muzycznych, z drugiej zaś. stro-
ny, raziła go gra miejscowego or-
ganisty na organach w niedzielę
podczas sumy. Zaczął dobierać
sobie między młodzieżą chłopską
zdolniejszych parobczaków, żeby
z nich utworzyć kapelę kościelną,
któraby grywała na nabożeń-
stwagh w wiejskim kościółku.-
Rzecz się udała i wkrótce sława
kapell tak sig rozniosła po oko-
licy, że zewsząd zaczęli się zgła-
szać młodzi parobczacy, mający

 

 

: NAMYSŁOWCZYCY W AMERYCE -

 

aspiracje artystyczne i zdolności
muzykalne, 1 wtedy to Karol Na-
mysłowski zaczął tworzyć swe
słynne na cały świat i znane
przez każdego prawie Polaka ma-
zurki, oberki i krakowiaki, Zor.
ganizował on wraz z synem swym
Stanisławem orkiestrę włościań-
~kg w najszlachetniejszymi naj-

piękniejszymstylu ludowym, Sła-

wa jego orkiestry rozeszła się nie

tylko po Polsce, ale Rosji, Cze-

chach i Niemczech, Słynne jest,

azarazem krotochwilne „zdoby»

cie Poltawy" przez Namysłowczy»
ków.

   

Zasługa -Namysłowskich -pod

wyślą-dem narodowym jest olbrzy
mia.

W owych to bowiem czasach,
gdy .więziunn każde gorętsze sło-

wo i myśl polską, nfeśli dzielni

Namysłowczycy szczerą myśl pól

ską do Wilna, Grodna, Kowna,

Mińska i Chełma. Wszędzie chwa-

ckla drużyna wiejskich artystów
wiozła radość i otuchę, wszędzie
głylmw mazur Namysłowskiego

i pieśni wsi polskiej temperanien=

tem swym wskrzeszały wiarę w

 mnie matka do Bellevue | rozs y się... nie

mogę z nią żyć... A teraz cierpię tortury, żem tak

postąpiła, Danielu. Córka, która odwraca się od

matki 1 złorzeczy jej, czyż to nie jest potworne?

- Więc. dlatego zastałem cię umierającą?

Wiem teraz co sprowadziło recydywę, wiem dla-

czego o mało nie umarłaś!... |

Spuściła ładną jasną główkę i odpowiedziała:

- Staram się nie myśleć o tem.

- Czy to prawda?

Milczała; w duszy jej bunt powstał.

Czy mogła nie myśleć o matce?

Wiele razy starała się ją usprawiedliwić; nie

mogła znaleźć żadnych okolicznościłagodzących.

Matka jej opuściła dom męża, zabrała ją z

kobą, aby porzucić potem na nędzę!... Opuściła

ją i Gizelę.

Czy dla takich kobiet można znaleźć uspra-

wiedliwienie? czy zasługują na miano matki?.

W życiu swojem teatralnem ocierała się o

różne wypadki, widziała dużo kobiet upadających.

Ale one były wolne, nie miały rodziny,

dzieci.

A często nędza ich do tego popchnęła.

Nad temi kobietami Róża-Leśna litowała się!

głęboko.

1, jak gdyby odpowiadając na myśli swoje,

rzekła: ..

- Nie będę już myśleć o matce, bądź spo-

kojny, Danielu; daleko słodszą nadzieję mam w

sercu. ;

1 myślała: *

- Gdyby mój sen nie był złudzeniem! Gdy-

by ta Gizela, ukochana Daniela, była moją sio-

strą... 0! żeby ją jak najprędzej zobaczyć!

- Napisz de niej, powiedz, że masz się z

nią o lekcje ułożyć. Przyjdzie i będziesz mogła

mówić z nią swobodnie.

- Musiałabym sprowadzić do siebie tę mło-

dą dziewczynę! O! nie, Dantelu, to niepodobna.

Nie chcę, żeby zbytek, jaki mnie otacza, dzi.

wił ją 1 pozwalał źle sądzić; nie chcę, żeby cień

podejrzenia dotknął jej duszę czystą... A gdyby

to była moja siostra... moja slostra!... Czy mo-

głabym powiedzieć przy plerwszem naszem wi-

dzeniu: Zbytek, który cię olśniewa zawdzięczam

mojej pracy i mojemu talentowi... Lecz nie zna-

czy, żebym była bogatą. Przeciwnie wydaję bez

rachunku, marnotrawię, żyję z dnia na dzień!

- na łasce starej megery, która mnie wyzyskuje,

bez mojej wiedzy robi długi i oszukuje. Gdybym

nie mogła śpłewać, niedługo byłaby nędza, a po-

tem szpital, Nie mogę tego powiedzieć niewinne-

mu dziecku, prawda, Danielu?

- Masz 1 będziesz miała zawsze rację Fer-

nando.

Ale mogę zaraz dziś iść do niej.

- 'A co jej powiesz?

- To cośmy przed chwilą ułożyli. Powiem

fak ją uwielbiasz, jak powinn& być szczęśliwa,

żeś ją wybrał, A jeżeli jest moją siostrą, poznam

ją odrazu.

- Masz rację, Fernando, idź do niej... A je-

żeli nie jest twoją siostrą, jeżeli twój sen się nie

spełni, to będzie nią, skoro zgodzi się zostać mo-

ją żoną.

Podniosła się uradowana. "

- Gdyby to jednak prawda była, mój Bo-

żel... Danielu, powiedz mi prędko jej nazwisko

1 gdzie trzeba 1667

- Panna Michal,

Fernanda zadrżała i podniosła rękę do czoła,

- Michal! To jest nazwisko człowieka, któ-

ry ją na ręku nosił, kołysał na kolanach.

Wątpliwość zrodziła się w jef umyśle.

Stanęła nieruchoma, z ręką opartą na ko-

minku,

Z pod szerokich rękawów szlafroczka wi-

dać było białe ramiona, przerażająco chude.

Dęniel patrzył na nią, głęboko wzruszony.

Nigdy nie widział jej tak piękną w koronie

ogromnych złocistych włosów, w tył

-odsłaniających czoło szerokie 1 myślące.

Ujął rączki divy, to małe rączki blałe z ró-

żoweml paznogclam! 1 poniósł je do ust.

- Zaczynam podzielać twoją wlarę - rzekł

rodzina Michal będzie mogła bezwątpienia obja-

śnić cię o tem, co tak pragniesz wiedzieć. Kto

wie?... Może sen twój się sprawdzi... ®

Cień smutku zachmurzył twarz młodej ko-

biety.

- Boję się teraz - rzekła - czuję, że na-

dzieja mnie odstępuje.

„skale. -(Ciąg dalszy nastęgł),
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Na imieniny, urodziny lub

jaką inną okazję

Kupelo swemu synkow! lub córce
nowe, dobro skrzypce u polskiego
fabrykanta. 1 wytej,

UNION VIOLIN SHOP
F. Gibaś, właśc.

127 East Tth St.
New York, N. Y.

Pianole - Rolki - Nuty

Przybory‘ Muzyczne.
 
 

Polonia
Nowojorska

kupuje

, Fonografy

Pianole

Rolki
itp.  

-u-

MARUSZEWSKIEGO

335 E. 14 St., New York, N. Y.

życie nawet najbardziej zblazo-
wanych warszawskich melomay
nów.
Ubrani zaś w piękne stroje na-

rodowe, w jakich przyjeźdzają
również do Ameryki, budzili
chwyt i napawali dumą Polaków,
to też potrafili oni zgromadzić w
parkach po 50,000 słuchaczy na
jeden koncert.
Dlatego to orkiestra Namystow-

sklego zdobyła w opinji narodu
chlubne miano: orkiestry naro-
dowej.
Tę rolę ma ona spełnić i w A-

meryce. Nam Polakom pobudzić
polską krew w żyłach swemi ma-
zowieckiemi wichrem rozpętane-
mi obertasami z preySpiewkgmi
o tym „wilku co ogonem wywija
-pewnie to nie moskał, szczęśli-
wa bestyja", Amerykanom zaś
pokazać naszą ludową kulturę mu
zyczną, jak to wygląda ta „roz-
śpiewana, roztańczona chata pol.
ska" w dobrym guś
CEL GODNY 1 PIĘ !
Obowiązkiem naszym jest po-

przeć, poprzeć całą siłą - bo to
nam tylko chlubę przyniesie. Ro-
sjanie przez Pawłową i Chauve
Souris, Czesi przez swoje chóry
umią robić propagandę wśród A-
merykanów, pokażmy, że i my
potrafimy ją zrobić przez Nappy-
słowskiego.

Dlatego Komitet Organizacyj-
ny w New Yorku, ożywiony naj-
lepszemi chęciami, mając popar-
cie rządu polskiego, apeluję do
duchowieństwa, organizacyj, to-
warzystwi wszystkich Polaków,
aby zechcieli tworzyć Komitety
recepcyjne w tych miejscowo-
ściach, w których będzie grał Na-
myśłowski, wyrażając przez to
swe uznanie dla tegorodzaju pro-
pagandypolskiej i aby jaknajlicz-
niej przybyli na koncerty - na
których napewno. nudzić się nie
będą, lecz znajdą prawdziwą i we-
sołą rozrywkę, a zarazem popar-
ciem swem przysłuą się dobrej
polskiej sprawie.

KOLIZJA NIEMIECKICH

OKRĘTÓW HADLOWYCH

LONDYN, 21 stycznia, - We-
dług wiadomości otrzymanej z

Hamburga, podczas gęstej mgły,

zalegającej ujście rzeki Elby, na-

stąpiło zderzenie pomiędzy dwo-

ma okrętami handlowymi

Dentschland, jadącym z Hambur-

ga do New Yorku i Wildenfels,

wracającym z Bombaju do Hun?-

burga. Straty spowodowane !coh-

zją nie są zbył wielkie, Najbar-

dziej został uszkodzony okręt

Deutschland, który zmuszony był

zaniechać podróży 1. wrócić do

portu.

  

   

 

  

  

 

  

 

Częcho-słowaccy binkupi wy-

powiedzieli wojnę niemo-

ralnym strojom

PRAGA, 21 stycznia. - _ Walka
przeciw nieprzyzwoltym strojom ko-

rozszerzyła się na Orecho-
Słowację Rzymsko-katoliccy biskupi
czecho-słownecy

-

ogłosili -do czesko-
słowackich rzymskich katolików ode-
zwę, w której wzywają swych wier-
nych do ścisłego zastosowania się do
rozkazów biskupich w sprawie stro-
jów niewieścich.

Plemiona beduińskich Waha-
bitów znowu atakują

LONDYN, 22 stycznia. — Urzędo-

 

 

Teleton, Dry Dock 2920

P. STASIUK

FzieNikimi

"Świeże Mięso-Niskie Ceny"

Wyroby jego pormać można po smaku,

118 First Ave., New York
róg Seventh Street

  
 
  

 

we dzisiaj od
1 królestwa

Hedżas donoszą, że liczne wojska be
dutóskich zgromadziły się
na fronelo miasta portowego Jeddab
z zamiarem zaatakowania tego Jody-
nego większego miasta znajdującego
się jeszcze w postadantu wojsk kró
lestwa. Arabil.

Miasto Jeddsh jest bronione przez
sting armje wojak arabskich umocnio-
mo astuernem! preeszkodam! z drutu
kolczastego. Na pomoc zalodze bro-

miasta Jeddah przybyt angicl-
ski krążownik wojenny. który fest w
możności ze swojch licknych armat
ndaromnić wojskom bedutńskim zaje
cla miastą

  

STRONICA 5

Brooklyni
okolica

BACZNOSC BROOKLYN!

Juz w ta niedziele Worch wy-

stapi w Domu Narodowym .

Znany ze swych świetnych wy-

stępów we wszystkich większych

osadach polskich, p. Kazimierz

Worch, artysta operetki warsza:

wskiej, wystąpi w Brooklynie już

w tę niedzielę 25 stycznia, w Do-

mu Narodowym, 261 Driggs Ave»

o godz. Sej wieczorem.

 

Program wieczoru niezmiernie!

bogaty, bardzo urozmaicony i we

soły, zastosowany do nastroju

karnawatowego. .K. Worch jest

nieporównanym wykonawcą za-

równo pieśni jak i utworówhu-

morystycznych, oraz świetnie od-

twarza typy charakterystyezne,

jak: „Uczeń w szkole warszaw-

skiej" - Szewe ze starego kraju"

-„Wawrzon „Grinor" i całą tę

typów wykona p. Worch
n wieczorze 25 stycznia w

odowym, a warto zoba-

Świetną mimiką twas

ry i cją artysta oddaje

każdy poszczególny typ, to też

publiczność śmieje się serdecznie

i oklaskuje gorąco tego znakomi-

tego artystę. Sama pieśń, czy u=

twór sceniczny, choćby najpigk-

niejszy, pozostanie martwyi nie

zaimponuje nikomu, jeśli ktoś go

nie wykona z takim talentem, joc

ki posiada artysta K. Worch.

Zatem w niedzielę gromadą do

Domu Narodowego, ale jednocześ

nie poprzecie piękny cel, gdyż ar-

tysta część dochodu z koncer
przeznacza na szkołę im. Marji

Konopnickiej w Brooklynie. To

też apelujemy do mieszkańców
Brooklyna, aby poparli piękny

cel koncertu, bo dzieci i młodzież

wasza, to chluba narodu polskie

go. Musimy kształcić te młodo-

ciane umysłyi uczyć ich kochać

język. ojczysty naszych dziadów

i pradziadów, wychować ich na

dobrych patrjotów i Polaków. -

Wykształcić ich może tylko wzo-

rowa szkoła polska, to też każdy

kto przybędzie w tę niedzielę do

Domu Narodowego, dorzuci ce

gielke, aby ten gmach mógł po-

wstać jaknajprędzej.

WILLIAMSBURGH

Baczność Gniazdo 14 Z. S. P.

w Ameryce

Sokolice Gniazda 14, Związku So-
kołów Polskich w Ameryće urządzają
na cześć swego prezesa druba J.
Kresso, bankiet w lokatu Sokoto, pn.
188 Grand Street, w sobotę dna 31-50
stycznia, 1926 r. Kto pragnie wziąć
udziałw tym banklecie, winien zwró
cić się do niżej sokrotar

 

  

  

 

   

    

 

       

ŻYDOWSKIE SWATY

_ W GREENPOINT

Jak tam już wiadomo, ta nader

wesoła komedja ludowa, ukaże

się wprzyszłą sobotę 24 stycznia,

o godz. 8ej wieczorem na sali Bo-

mu Narodowego na Driggs Ave.
Tow. Synowie Republiki Pol-

skiej, Grupa 12 Zjędn, Pol. Nar.

wystawiając komedję powyższą,

dokładają wszelkich starań, aby

ubawić Szan, Publiczność.

Zaznaczyć należy, że część do-

chodu jest przeznaczona na szko-»

łę Marji Konopnickiej.

Po przedstawieniu BAL, Muzy»

ka prof. Mroza.
O punktualne przybycie prost

powodu wyjazdu do Yonkers,Z
"[N. Y., w niedziele dnia 25go sty-

ezning 1925 r. w kościele św. Krzy

ża, 161-15ta ul., w South Brook»

lynie, sumy o fej przed potud«

niem nie będzie.
Ks. W. Trzepierczyńskbi

YONKERS,N. Y. _i

 

Ninfejszem zawiadamiamy sza+
nownych Rodaków i Rodaczki w
Yonkers, że w niedzielę, dnia 25
stycznia, br. odbędzie się trzecia
polska Msza św., o godzinie Hej
przed południem w kościele św.
Jana, na Getty Square, wchód od
Hudson ulicy. Rodacy! Nie zra«
żajeie się tem, co o nas głoszą,
żeśmy odstąpili od wiary ojców
i od Boga, co jest oszczerstwem,
bo tylko warjat lub bezczelny mo
że to powiedzieć, gdyż każdy się
może przekonać o tem, przyby«
wszy na Mszę św. Wreszcie i nie
ma się co dziwić podobnym na-
pasciont, bo dla Rzymu wszystko
jest herezjq, co nie od niego po-
chodzi. Wszak pomnijcie, Roda-
cy, że to jest ten sam Rzym, któ-
ry pierwszych chrześcijan
cał żywych w jaskinie dzikim
zwierzętom na pożarcie i urzą-
dzał z nich pochodnie, paląc żyw-
cem za to jedynie, że wyznawali
Wiarę Chrystusową - jednak nie
ustraszeni, odbywali swe nabo-
żeństwa nie w kościołach, ale w
jaskiniach i lochach podziemnych
- nie mając ołtarzy, jedynie
krzyż drewniany, jako godło
wienia, Więc Rodacy, czegóż my
się mamy obawiać, żyjąc w wie-
ku postępu i tolerancji religijnej,
tembardziej tutaj w Wolnej Zie-
mi Washingtona (protestanta),
gdzie jest wolność sumienia i każ
dy może chwalić Boga w swoim
języku. Przeto bracia i rodacy,
jeżeli Wam ojczysta mowa jest
miłą, przybądźcie jak najliczniej
na Mszę św. po polsku odprawia-
ng, a przekonacie się, ze bloga ra-
dość napełni serca wasze.

KOMITET.

HM R

Dziwny entuzjam,

  

 

- Uderzyłeś pan tego bło pm
na w twarz w czasie przedsta:
wienia, gdy teatr był przepełnio
ny. Co pan powiesz na swe u
sprawiedliwienie?
- Ach, panie sędzio, sztuka

była świetna, oklaski biłem za-
maszyście, Być może, że w en-

mi akurat twarz tego pana... .w.lie eltrece
Pamiętajcie o Komitecie Im,
___Józefa Piłsudskiego
 

Ruguenct 411.
DR. N. SCHEIDLINGER

Dentysta chirurg
603 Third AvenueNanmaz cany.

róg Prospect Ave, -Brooklyn,
___

POLSCY LEKARZE
 

 

 ki, przed 27ym tego miesiące.
Czolem!

I: LUKOWSKA, Sekr.

Gzyms się żeni

Tow. Śpiewa Symfonja wysta-
wia go lutego w sali Domu Na-
rodowego przy Driggs Ave, w
Brooklynie komedję wSch aktach
pod tytułem „Małżeństwo Loli"
H. Tow. Sym-
fonja dokłada starań, aby przed
stawienie-było pierwszorzędne, w
tym więc celu 2 na

Telefon, Groenpolnt ST15
Dr. LOUIS 8. GRYCZ102 Kent Street, Brooklyn, N. V.

| pany Ave | Prockin atpo € 40 8 3¥ fish iis & 1 %o
Dr. Grycs dopiero wrócił m1 ramos anv. ava .jezyk:
   

Teleton, Hugenot 0005
S. M. Lewandowski, M. D.
coprort urzspowes:

o4 1 do : - od € 008 wiecz.I mietide Prricte od Hao Fram
Tor Fourth Avenue, Brooklyn, N, v,
 

jedną z ról znanego artystę scen
polskich w Ameryce p. E. E; Bro-
mińskiego.
Kierownictwo artystyczne jest

w rękach znanej i lubianej arty-
stki W. Czaplickiej-Emcewicz, Ze
spół amatorów jest tak dobrany,
4ż, sądząc z prób, to „Małżeństwo
Loli" będzie należało do najle-
pszych w tym sezonie... przedsta-
wień!!! Miłośnicy zdrowego hu-
moru proszeni są 8go lutego, 0
godz. 6:30 wieczorem, a potem
wesoła polska zabawa do rana.

  

 
Dr. Franciszek W. Wiński

; Dwa Biura w Brooklynie

 

668 Leonard S -116 North Sth st.
Nieko Nassau A. ,:Nisko Berry04 1 do 3 popol, , drdlimst
08008 wieczór Od 8009 wieczne

Telephone, 2108, 2135
  

Telefon, Stagg 3333 -
HENRYK SOKAL, M. D.
383 South Third Street

blisko Union Avenue
BROOKLYN, N. v.

Gopznyr URzĘDowE
od 13 40 1 20 pol. - od € do 8 wieon.

    

 
be

tuzjazmie między ręce wpadła >
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DZIAŁ KOBIECY

Redaguje: MARJA OSTROWSKA
 

 

 

Z życia Kobiet

W hotelu Commodore otwar-
to wystawę wiosennych strojów.
Wuj Sam w tym roku chce być
samodzielnym i nie ogląda się
na Paryż, Na każdym kroku
starają się to podkreślić firmy
newjorskie. Ale dokładnie obej-
rzawszy modele ma się ostatecz
nie wrażenie, że różnice wła-
ściwie polegają na szczegółach
1 to nie zawsze na korzyść Ame-
rykl... Straszne są natomiast
suknie „cross word puzzle".
Oby grom z jasnego nieba tra-
fit w te, które włożą na siebie
podobne szkaradzieństwa. Ko-
lory są w tym sezonie dyskre-
tniejsze, bez nadmiaru kontra-
stowych efektów. -Nadchodzg-
ca wiosna prawdopodobnie nię
stworzy nowego stylu w stro-
jach damskich, ale kobieta ob-
darzona gustem znajdzie dużo
ładnych i wykwintnych pomy
słów, które pomogą jej w skom-

 

 

 

 

   

pletowaniu garderoby  wiosen-
nej.

Kllćhll' a
NA OBIAD

1. Zupa ogórkowa z kaszką.2. Flaczki po polsku,3. Salata ze szparagów.4. Wafle z konfiturami.
WAFLE

Sześ utrzeć do biało-fci z ćwierć funtem cukru, wlaććwierć funta sklarowanego ma-sła, szczyptę skórki cytrynowejotartej na tarku, dodać pół fun-ta mąkł a jeśli ciasto będzie zagęste wlać jeszcze trochę śmie-tanki; wkońcu wymieszać z pla-ną z pozostałych białek, rozpa-lić specjalne żelazo do pieczeniawafli, smarować je piórkiemzmaczanem w maśle, a wlewa-jąc potrochu tego ciasta, zam-knąć żelazo i piec na gorącejkuchni obracając na obie stro-ny. Gorące wafle posypać cu-

krem.

Omlet z pqudoramx Jeden
duży lub dwa małe pomidory
sparzyć wrzącą wodą, obciągnąć
z6 skórki, pokrajać w talarki,
wybrać wszystkie pestki i udu-
sić na maśle. Usmażyć natural
ny omlet z 5 jaj, nałożyć po-

  

   

    

  

 

Jeśli niema świe-

c, można uż

marmelady pomidorowej, lecz

trzeba ją mażyć na maśle,

aby ngslmaa.

Rady
Bxehzm llalpzxpllnowac by

zanadto nie przeschła, trochę

 

 

  

wilgotna lepiej się  zmagłuje.

Suchą bieliznę należy zdjąć w

kosze i posortować. Tylko ka-

wałki batystowe, spódnice, hal-

ki, matinki, bluzki i suknie pra-

suje się na mokro bez maglo-

wania, Wszystkie inne sztuki na

leży przewróciwszy na prawą

stronę bardzo starannie powy-

ciągać na wszystkie strony, by

brzegi i końce były równe; je-

żeli bardzo sucha skropić kropi-

dłem lub skraplaczem czystą

wodą i tak składać, żeby szwy

na szwy, a gładkie brzegi ra-

zem trafiały.

 

  

Stół do prasowania lub deskę

pokrywa się wojłokiem, lub gru

bem suknem i białym perkalo-

wym prasownikiem, a na podło-

dze zaściela się prześcieradło,

by się wlęque kawałki nie bru-
kaly.

W gospodarstwie unikać nale
ży długiego gotowania mleka,
zwłaszcza, że traci ono już po
dwuch minutach wrzenia wszel
kie zarazki, Porzuca się też co-
raz więcej, stosowaną dawniej
metodą przegotowywania dłuż-
szego mleka ponieważ traci ono"
dużo ze swej wartości odżyw-
czej.

Spłuwaczki z nakrytym otwo-
rei, napełnione wodą są najla-
twiejsze do oczyszczenia ,i za-
bezpieczające od zarazy. W ra-
zie zaradliwej choroby w domu,

 
dolewać należy do wody ronuo- $
.ru sublimatu, 

 

Poezje

KROLEWICZ MAJ
Bonnies
(Fragment)

Otwórz, dziewczę, ktoś cię woła
To królewicz maj!
Pęki blasków ma u czoła
I porannych mgleł zawoje.
Otwórz, dziewczę, okno twoje -
To królewicz maj!

Patrz, gałęzią czeremchową
Puka w okno twe
I kochania cudne słowo
Sle z jutrzenka do twej chaty...
Zbudź się, dziewczę - maj

skrzydlaty,
Puka w okno twe!

Zbudź się cicha i pragnąca,
Niech nie czeka maj!
Z pocałunkiem złotym słońc,
Z pieśnią bujną, niby wino,
Niech nie czeka maj, dziewczyno
Niech nie czeka maj!

Bronisława Ostrowska.

 

koń narowisty a kapryśna jak
dziecko.

Tak na świecie nic
snego nikomu,

Dziś to moje, a jutro będzie w
inszym domu,

A potem jeszcze winszym i w
drugim i w trzecim,

A my jako liść suchy na dół z
góry lecim.

Jan Kochanowski.

niema wła-

 

Eugenia Zmijewska,

CAR I UNITKA

Powieść,
  

(Ciąg. dalszy.)

- Nię najlepszych - zaprze
czył głosem niepewnym, jak
gdyby sam w siebie to wma-
wiał. Ona jednak tego nie zmiar
kowała. Z kieszeni wyjął piękny
garnitur szmaragdów, otworzył
duże pudło i podawał go Dosi.
- Nie, nie - broniła sig bar

dzo stanowczo - ja tego za nic
nie wezmę... chyba od męża.

Wcześniej, późnie
to nie wszystko jedno? - sta-
ral si jej wyperswadować.

Lecz ona nie zgodziła się.

 

  

  

- Dowidzenia, dowidzenia
niedługo w Warszawie - rze-
kła, rzucając mu się raz jesz:
cze na szyję.

Musiała się śpxeszyc, żeby

wszystko wio na czas, więc
prędko odbiegła.

Wielkie było jej zdziwienie,
gdy wszystko zastała już spako
wane w duży, wytworny kufer,
z jej inicjałami. Łóżko było ogo-
locone z pościeli, schowanej wi-
docznie w duży tłumok skórza-
ny, na krzesłach i stole leżały:
płaszcz jedwabny podróżny, ka-
pelusz opasany woalem niebie-
skim, parasolka | śliczny nese-
ser. podróżny.

Jeszcze jedno pożegnanie o-
ficjalne przy wszystkich; głę-
boki ukłon dworski, i pociąg,
który podjechał pod sam pałac,
zabrał młode panny z precio:
żoną, oraz panią David; gdyż
hrabina Bładowa musiała zostać
dla przyjmowania tych „osób
oficjalnych".

Nie był to już pociąg dwor.
ski, jak ten, który je tu przy-
włóżł, ale zwyczajny wagon pier
wszej klasy, przyczepiony do
innych. „We Włochach rozminął
mę) drógim, dążącym do Skier
niewie. Dosia siedziała w oknie
po stronie przeciwnej, nie domy
śając się, żę mija się ze swoją
grożną rywalką, Ta „racja sta-
nu" dążyła do Skierniewic.

Księżna Jurjewa wbiegła na
schody pałacowe z widoczną zna
jomością rozkładu gmachu. Nie
witała spotykanej .służby po
drodze, nie odpowiadała na jej
niskie ukłony, lecz biegła pro-
sto do prywatnych apartamen-
tów cara, Nie stukając -nawet,
otworzyła drzwi do gabinetu-
Był pusty, tak samo syplalnia i
salonik, Wychodząc z tych po-
kojów, spotkała rotmistrza von

Waldau.

- -Gdzie najjaśniejszy pan?

-rzekła zamepokomm Wzdo-

(manna-m1). f
 
    

przedwojennych. Kontrola taka

nika.

winniśmy w Ameryce.

że nasz przemysł obliczony był

jeżdzą na dwuch koniach:

 

Jak ratować budżet pracują

 

A (FRIDAY, J.

 

"CZY BEDIE COEX >

(Ciąg dalszy ze śtronicy 1-eJ)"

stawie systematycznego badania ksiąg i kalkulacji. W ten sposób

się temu, żeby zyski dzisiejsze nie przewyższały norm

usunęłaby obecne anamalje, jakie

zachodzą przy dowolnem ściąganiu podatków: dochodowego 1 o-

brotowego, częstokroć przekraczających właściwy dochód podat-

POŻYCZKA ZAGRANICZNA DLA POLSKI

. - Państwowa pożyczka zagraniczna dla Polski będzie albo

mała - albo nie da jej się uzyskać zupełnie, albo wreszcie na

bardzo uciążliwych dla państwa warunkach, Lepsze warunki mo-

gliby uzyskać przemysłowcy i obszarnicy pod hipotek i dodat-

kowe zabezpieczenie w! akcinch, Pan Wierzbicki, gdyby chciaN

mógłby dla „Lewjarana" uzyskać pożyczkę zagraniczną na daleko

lepszych warunkach niż, niestety, Grabski dla Rzeczypospolitej.

Że Grabski chciałby - to pewna, ale mu jej prawdopodobnie nie

dadzą. Pan Wierzbicki dla „Lewjatana" uzyskalby pożyczkę na-

pewno, - alejej napewno nie zechce. Myślę, że pożyczki szukać

HANDEL Z ROSJĄ

- Stałą przyczyną naszego kryzysu przemysłowego, który,

niestety, okaże się niezadługo chroniczny - polega m. in. na tem,

w znacznej części na wywóz do

Rosji, a w okresie spekulacyjnym również w widokach na opa-

nowanie rynku rosyjskiego - został ponad miarę rozwinięty.

I dopóki my, bez względu na trudność zadania wskutek społecz-

no-politycznego antagonizmu - nie uregulujemy stosunków han-

dłowych z Rosją - kryzys, zwłaszcza w przemyśle włókienniczym,

nie ustanie nawet wtedy,›gdyby kwestje stabilizacji waluty, dło-

żyzny i kredytu - były pomyślnie rozwiązane ostatecznie, tj. nie

| czasowo, lecz na stałe. Drugą przyczyną kryzysu jest wadliwa or-

ganizacja pracy, uniemożliwiająca konkurencję z zagranicą. I nie-

ma najmniejszej tendencji do zmiany na lepsze, bo przemysłowcy

1) utrzymania nadal wysokich cen;

2) obniżania zarobków robotniczych

5 jest uparta jak | BUDŻET PRACUJĄCYCH

ich?

 

- Nie dopuścić do obniżenia istotnych zarobków poniżej ich

przedwojennej siły nabywczej! Zwalczać drożyznę przez kontrolę

| przemysłowców. Zająć się tem powinny organizacje społeczne

mę drożyźnie położy

 

polskich partji radykalnych nie

lecz w „majestacie prawa".

razu.

(głównie spożywcze). Gdyby Grabski zdobył się na energję w kie-

runku postawienia kontroli na wła
   iwej stopie -- to mógłby ta-

REWOLUCJA W POLSCE?

-- Niezadowolenie mas w Polsce może dziś przybrać formę

rozruchów, zamieszek - ale nie przypuszczam, abyśmy byli w

przededniu polskiej rewolucji. Tę ostatnią mogłaby sprowokować

tylko zaciekłość przemysłowców. Zaanaczyć należy, że przywódcy

są rewolucyjnie usposobieni. Po-

zwolę sobie przytoczyć zdanie jednego z wybitnych przywódców

P..P. S., który oświadczył się wprawdzie za rewolucją w Polsce,

Pozatem wpływy komunistów nie są znowu tak duże, aby

już mogły wywołać rewolucję. Oni dziś mogą wywołać tylko za-

burzenia. Gdyby jednak te zamieszki miały być zjawiskiem chro-

niezhiem (wobec zaciekłości przemysłowców i bezczynności rządu

w zwalczaniu drożyzny - to ten stan nie byłby bardziej pocie-

szający, aniżeli wybuch rewolucji w istotnem znaczeniu tego wy-

 

Do Polonii w Philadelphia!

Niniejszem -wyrażamy -przez

prasę gorące i serdeczne podzię

kowanie wszystkim Rodakom i

Rodaczkom za łaskawe poparcie

nas w czasie urządzania rozgryw-

ki i balu na dochód Samopomocy

Weteranom Armji Polskiej.
W szczególności wyrażamy po-

dziękowanie muzykantom z Tow.

Polsko-Amerykańskiego, -którzy

w liczbie dziewięciu pod kier. ob.

Lulki, przybyli bezinteresownie,

a tak pięknie i serdecznie przy-

grywali weteranom na balu.
Wyrażamy -wdzięczność Tow.

Klubowi Obywateli Polskich za

udzielenie sali bezpłatni
Tow. Unji Polek, osobliwie Pa-

ni Koś z grupy Nieetown i pan-
nie Ozowieckiej i Ozowskiej z

grupy Bej Allegheny Ave.
Paniom ze Zw. D obliwie

Pani Sokolis i Kędzierskiej, jak

rowniek Polonji na Bridesburgu

i Frankfordzie za zaofiarowane

fanty na rozgrywkę i zaopatrze-
nie wartykuły spożywcze i nupo-

je, za co jesteśmy niezmiernie

wdzięczpi.
Razem czystego dochodu z balu

i rwgnwkl było $310.55, dzięki

poparciu nas przez Szan. Polonię,

za co składamy serdeczne i gorą-

ce podziękowanie wyrazem fol-

nierskim: Cześć!
Za Związek Wet. Armji Polskiej

J. Łukowski, prezes.

F. Szulczewski, sekretarz.

 

  

     

 

Czy mieliście sposonność już sty
sześ o tem, kto jest największym

 

METROPOLITAN: OPERA

HOUSE

30 Stycznia - Philadelphia,

L. Ogrodzka - L. Cortilli

Akimoff - Reconi

BALET 10 OSÓB

Lunia Nestor-F. Ukraiński

HALKA"

OPERA MONIUSZKI

Reżyser - Miłosza.

Kapelmistrz -- Nowacki.
Ceny niskło. - Bilety są do na-

 

 

"bycia u p. Krygtera - Richmond
Street. - +, .

  

Philadelphia i okolica

 

wrogiem ludu, jeśli nie to przyjdźcie
w niedzielę 25 go stycznia do Audito:
rium, przy Pine Street, pomiędzy So.
ith 1 Sth St, początek o godzinie
1:15 wieczorem, n dowiecie się o tem
w świetle prawdy. Tek o mmm
11 przed południem ks. J. Sztuk be-
dzie przemawiał na temat ~Zycie:
Szukający prawdy Ale pomińcie tej

-Wstęp wolny

  

 

Z Polskiego Uniwersytetu

„Ludowego wMade")!

Następny odczytwP. U. L. od

będzie się w przyszły niedzielę,

dnia 25 b. m., o godz. ej popo-

ludu u, w Domu Polskim, 211

irmount Ave.

Odczyt wygłosi inż. H. Kubiak,

na temat: „Dźwięk", lub głos, te-

mał ten zawiera trzecią z rzędu

  

UARY 23), 1925;

,MAMA" FERGUSON

OBJĘŁA STANOWI

SKO GUBERNATORA

AUSTIN, 22 stycznia, - Pant M
Han Ferguson, z Temple, Tex., zosta
in dzisiaj zaprzysiężona na urząd gu.
bernatora stanu Texas. Pant Fergur
son jest drugim z rzędu, gubernato
remkobietą w Stanach ' Zjednoczo›
nych, Pierwszą jej koleżanką na
tym urzędzie jest pani Rose, wybrana

 

. Pracadla Kobiet
(Help Wanted Fenale)

 

[niemy do Sprzedaniai
(Business Opporhonties) -*,
 

MILLINERY
machine operatorek,

* stała praca,
długi sezon.
Zgłoszenia

THE J. LESCHIN COMPANY
16 West 39th Street.

(20
 

gubornatorem stanu Idaho. |Ceremo-
na kobt
ty poraz pierwszy w stanio Texas
odbyla się w sposób zupełnie prosty
bez żadnej pompy 1 wystawności. Pa-
ni Ferguson ubiegała się o wybór na
gubernatora pod hasłom
wości politycznej (dla urzędników
stanowych, Jej mąż przed dziesięciu
laty wybrany gubernatorem, a nastę
pnie oskarżony 1 uznany winnym na
podstawie niewystarczających dowo-
dów jest jednym z tych któremu pani
Ferguson chce wymierzyć sprawiedźi.
wość.

OSKARZYCIEL SENATORA
EDWARDSA ZŁODZIEJEM

JERSEY ony,
Sensacja w świecie po

0 P E R A T 0 R E K
doświadczonych

na finger Ponyz: men na
alek domowe

MODERN APRON CO.
32 Green Street, Newark, N. J.
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wołam wiadomości, i
ralny Edwards z parti demokratyez-
nej mint być w spółce z przemytni-
kami wódki, o co go oskarżyli fede-
ralni agenci probibieyjni okazała się
bańka mydlaną.
Podczas przesłuchów w czasie roz-

prawy przeciw przemytnikom okazało
się, że agont probibicyjny Lionel Wil-
son jest karanym złodziejem.
Wobec zdenaskowania oskatżyciela

senator Edwards nie zostanie wcale
wzywany do składania zeznań w swej
obronie.
dzących z wiarygodnych źródeł, atak
na senatora Edwardsa miął być upla-
nowany przez jego przeciwników, za-
wziętych prokibiejonistów, dla zemsty
-- ponieważ senator Edwards .nie
kryje się z przekonaniem, że. probie
bicja jest przedsięwzięciem nieuda-
tem, -w nawet dla interesu narodu
szkodliwem,

Dr. Sun Yat Sen żąda publicz-

nynlb obrad na wszech
chińskiej konferencji

 

PRKIN, 22 stycznia.-Dr. Sun
Yat Sen, b. prezydent republiki
Południowych Chin, odpowiad
jąc na zaproszenie wystosowane
do niego przez tymczasowego pre-
zydenta Chin dla wzięcia udziału
we. wszech-chińskiej konferencji
dla zaprowadzenia pokojuw Chi-
nach, oś ladczvł, :z weźmie u-
dział w ok ji o
ile na konferencji dopuszczeni zo
staną przedstawiciele narodu chiń
skiego i o ile obrady będą się
toczyć publicznie.

  

Baczność Port Chester-

Greenwich!

Komitet im. J. Piłsudskiego u-
rządza wielki bal wsobotę 24go
stycznia, o godz. Tej wieczorem
w Danish Club House, E. Port
Chester.
lapmszamv całąPolonię z Port

Chester i Greenwich, aby raczyli
ybyć na ten bal i poprzeć na-

sząpracę. Postaramy się, aby każ
dego ubawić doskonale. Muzyka
doborowa polska.
Mamy nadzieję, że Sz. Obywa~

tele i pozamiejscowi przybędą na

 

"} nasz bal, zaco zgóry dziękujemy.
TET
  

Polski Teatralny Kostumer
wspozycza kuluum!In bale,
muskaredy, l po
ShS w

art. Costume mouse

176 Second Avenue
między 1ith { 12th Street's

Telefon, Stsvesunt 0350
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Realności do Sprzedania
(Real Estate for Sale)

Domy budowane, bpokeJowe, $3,450
Wamsych lotach, kańlowe wanny, p

sze me ropy, je
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GioLA POLSKIEGO. GAWLI:
SKI & co., 231 DRIGGS AVE.
BROOKLYN, w. v.
 

 

Coben, 163 E. 1160
Contourmn Telefon: Sed

 

Grand
(cann

  

 

DZIEWCZYNY doogólnej: domowej
InunAy rokumendncje Beer, 1817 n...:-
ay Ave.

 

Praca dla Mężczyzn
(Help Wanted: Male)

 

łmzsnwlcnLAuon AGENCY
(mx»  

  
dam ia -oni
stontty Em the sige uwm.
Haza" station, m.. Inland Ct ››

  
BADZ NIEZALEŻNY”
Bądz ”sqm

  

Możesz mieć
m

% akra ziemi (8 lot miastowych)
$450-$50 -ostówia samiesięc
”znam. się Tu muchD:Nr:;-

METUCHEN REALTY CO.
Broadwa

New xark City - Room 311
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18 FAM, MUROWANY PO 4 1 s

   

 

 

2MWS Rte fos a im id
___ PIELNIE, ELEKTRYKA, BIA|>

DLŁXCH silnych mężczyzn prace LE ZLEWY, LOTA 40x 100,

witych potrzeba. Stel Fur Co, RENT $7,182. CENA $40,500.

505 E. Toth Street. (23m). GO TóW KI OKOŁO 86,90

- GAWLI@SKI & Co, 231

DRIGGS AVE, BROOKLYN,

Interesy do Sprzedania N. v.
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  Ties t tryatk"SOR raf Rodia:
South Brookiyn, między Snd i lam63
 i ostatnią serję inż.

H. Kubiaka w tym sezonie o wła-
ściwościach elektryczności i mag.
netyzmu w zastosowaniu mecha-
nicznem. Tłumaczenie w świetle
nauki z demonstracją 1 szkica-
mi na tablicy.
Wstęp wolny dla wszystkich.

O liczne przybycie uprasza
Komitet Wykonawczy P. U. L.

Nabożeństwo ku uczczeniu bo-
haterów Powstania Styczniowego
z roku 1863 będzie odprawione w
polskim narodowym kościele św.
Walentego na Frankfordzie w nie
dzielę, 25go stycznia, b. r., 0 go-
dzinie 10:30 rano. Spodziewam
się, że kościółek nasz wypełni, się
w tym dniu po brzegi tymi Po-
lakami, dla których krew męczeń
ska bohaterów. walk o wolność
narodu, jest drogocenną spuśći-
zna. Zapraszam Polonię i z dal-
szych okolic. -,

Ks. Br. Krupski.

 

 

Gaz zabił przypadkowo w New
Bedford w pierwszych jedenastu
miesiącach 16 osób, w tym był
jeden Polak, który przypadkowo
zatruł się gazem,

 
DR. 8. SZOLOMSKI

DENTYSTA
3109 Richmond ulica, Phila, Pa.
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LISTY DO ODEBRANIA

 

Stanislaw Dlwlduyict
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3 MUROWANE, GFAM. DOMY,
KAŻDY PO 4 BOXOWE PoKO.
JE. KĄPIELNIE, ELEKTRY-
KA DLA RODZINY, BIALE
ZLEWY, RENT $2500. CENA
816500, GOTOWKI 8300. GA
wLIASKI a co., 211DRIGGS
AVE, BROOKLYN,
 

2 FAM. DREWNIANY 1 szron
Z 3 DUZEMI POKOJAML 5 1 6
POKOI DLA RODZINY, KA
PIELNIE, ELEKTRYKA, BIA
ŁE ZLEWY, DOM CAŁKIEM
ODNOWIONY, PEŁNA LOTA
w BYZNESOWEJ OKOLicY,
RENT $1,680, -CENA $12,500,
GOTóWKI OKOŁO 82,500. GA.
WLIASKI & Co. 281 DRIGGS
AVE, BROOKLYN, N. v.
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